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dla celów politycznych

ZSRR i państwa demokracji ludowej

Tego już za wiele

Festiwal filmów 
czechosłowackich 
w Polsce

HONOROWE 

sztandary pracy 
dla przodujących 

kopalń "węffla.
KATOWICE (PAP). Cen- 

tralny Zarząd Przemysłu Wę­
glowego ogłosił w dniu 22 bm. 
listę kopalń przodujących w 
polskim przemyśle węglowym 
za II kwartał br.

Spośród 12 kopalń które wy­
sunęły się dzięki ambitnej i 
wydajnef pracy załogi na czoło 
górnictwa polskiego—8 kopalń 
przodujących, uzyskało zaszczy­
tne nagrody w postaci honoro­
wych sztandarów pracy. Sztan­
dary te zostaną wręczone na 
zebraniach załogowych górni­
kom kopalni: „Bolesław Śmia­
ły", „Grodziec**, „Bytom**, r(Ma- 
koszowy", „Rokitnica", „Ry- 
mer”, „Nowa Ruda'* i „Baina".

Dyplomami honorowymi na­
grodzono kopalnie „Silesia*1 i 
„Niwka — Modrzejów”.

W imieniu narodu węgierskiego 
prokurator zada 

najsurowszego wymlarii Kary
BUDAPESZT (PAP). Po zamknięciu przewodu sądowego 

zabrał głos prokurator.’
„Toczący się od tygodnia proces — rozpoczyna swoje prze­

mówienie prokurator — wywołał głęboki oddźwięk wśród na­
szych przyjaciół i wrogów. Waga tego procesu jest wyjątko­
wa. Posiada on znaczenie międzynarodowe.

Znaczenie procesu polega nie 
tylko na tym, źe oskarżeni są 
zajadłymi wrogami węgierskiej 
demokracji ludowej. Przed wę­
gierskim sądem ludowym od­
bywały się procesy wrogów de­
mokracji ludowej, jak np. spi­
skowców grupy Ferenca Nagy, 
jak Józefa Mindszenty'ego. La- 
szlo Rajk i jego wspólnicy tym 
się różnią od swych poprzed­
ników, że wślizgnęli się w spo­
sób wiarołomny do władz kie­
rowniczych partii i do aparatu 
państwowego republiki.

Zdemaskowani i unieszkodli­
wieni dotąd wrogowie naszej 
demokracji ludowej również 
byli związani z imperialistami 
zagranicznymi i dążyli do oba­
lenia ustroju demokratycznego 
Węgier. Lecz szczególne zna­
czenie obecnego procesu i je­
go cecha charakterystyczna po-

Cień szubienicy w Nowej Soli
Dnia 11 marca br. w godzi­

nach wieczornych, pięciu oso­
bników uzbrojonych w broń 
palna dokonało napadu na Bank 
Spółdzielczy w Nowej Soli. Po 
sterroryzowaniu personelu ban­
dyci zrabowali około 1.600.000 
zł i zbiegli w niewiadomym kie­
runku. Zaalarmowane władze 
bezpieczeństwa ujęły sprawców 
napadu po pięciu dniach.

Jak się okazało hersztem 
bandy był członek Ą. K. z o- 
kresu okupacji niejaki Roman 
Szumski, który po wyzwoleniu 
do okresu ujawnienia się w 
1947 r. pracował w podziemiu 
jako członek WIN*u. Po uja­
wnieniu, mając jeszcze na su­
mieniu kilka morderstw w Za­
mościu, nadal dokonywał ra­
bunków z bronią w ręku. Po 
przeniesieniu się z Lubelszczy­
zny na Ziemie Zachodnie Szum­
ski skontaktował się w styczniu 
br. z Józefem Olkiem, lat 21 i 
Stanisławem Jankowskim lat 
27, polecając im dokonanie wy-

pneciwsławia się 
wykorzystywaniu religii
Delegacja polska w ONZ 

zbija bezpodstawne zarzuty Achesona 
w sprawie Bułgarii, Rumunii i Węgier

NOWY JORK (PAP). Na plenarne] sesji Generalnego 
Zgromadzenia ONZ rozpoczęto ogólną dyskusję.

M. in. przemawiał przewodniczący delegacji amerykańskiej 
Acheson. Przedstawił on stanowisko USA wobec poszczegól­
nych, zagadnień, znajdujących się na porządku dziennym Ge­
neralnego Zgromadzenia ONZ. Acheson oświadczył, źe za­
gadnienia te dotyczą „istotnego kompleksu problemów świa­
towych”, jednak jeżeli nawet znajdzie się właściwa odpowiedź, 
to „fakt ten nie przyniesie pożądanej zmiany w sprawach 
światowych”.
Delegat amerykański zatrzy­

mał się dłużej nad „problemem 
greckim", który jest już trzeci 
rok z rzędu wykorzystany przez 
anglosaskich delegatów w Ge­
neralnym Zgromadzeniu celem 
rozpowszechniania zmyślonych

lega na tym, źe jako pośrednik 
imperialistów zagranicznych, 
jako czołówka szturmowa im­
perializmu występuje jugosło­
wiańska klika kierownicza Ti- 
Ło i jego banda,

Prokurator następnie zwra 
ca się do trybunału z apelem, 
aby przy wydawaniu wyroku 
nie zapomniał o licznych 
ofiarach Rajka i wspólników, 
o zdradzonych działaczach ro­
botniczych, o rewolucjoni­
stach straconych w wyniku 
donosów.
„Naród węgierski «— mówi 

prokurator — domaga się kary 
śmierci dla tych zbrodniarzy

Interes ludu — kończy pro­
kurator swoje przemówienie — 
wymaga wydania przeciwko 
wszystkim oskarżonym najsu­
rowszego wyroku, jaki przewi­
duje ustawa*1.

wiadu i planu napadu na bank. 
W oznaczonym terminie herszt 
Szumski przyjechał z Leszna, 
przywożąc dalszych wspólników 
bandy — Józefa Oczkosia, lat 
20 i Jana Kokosi a lat 38. Do­
konawszy rabunku cała piątka 
udała się do Leszna by podzie­
lić się łupem.

W czasie dochodzeń zatrzy­
mani przyznali się do winy. U- 
jawniono że zatrzymany Józef 
Olek wraz z Józefem Rydzew­
skim zamordowali dnia 11 sty­
cznia br. w okolicach Nowej 
Soli, po uprzednim obrabowa­
niu małorolnego Leona Macie­
jewskiego.

W dniu 19 bm. bandyci sta­
nęli przed Rejonowym Sądem 
Wojskowym z Wrocławia na 
sesji wyjazdowej w Nowej Soli. 
Dnia 21 bm. Sąd wydał wyrok 
skazujący Szumskiego, Olka 1 
Rydzyńskiego na karę śmierci, 
a pozostałych Oczkosią, Koko- 
sia i Jankowskiego na doży­
wotnie więzienie.

IELKOPOISK

informacjl o rzekomych „nie­
bezpieczeństwach*’, jakoby gro­
żących Grecji ze strony jej są­
siadów. Mówca stwierdził, że 
Jugosławia zmniejszyła, a być 
może źe i zaniechała swej po­
mocy dla greckich partyzan­
tów. Oskarżył on natomiast go­
łosłownie Albanię o okazywa­
nie takiej pomocy.

Takie ujęcie „problemu 
greckiego” miało wyraźnie ną 
celu odwrócenie uwagi od 
terroru, stosowanego przez fa­
szystów ateńskich przeciwko 
narodowi greckiemu za apro­
batą i przy czynnej pomocy 
anglo-amerykańskiej.
Delegat amerykański doma­

gał się przekazania międzyna­
rodowemu sądowi sprawy rze­
komego naruszenia traktatu 
pokojowego przez Węgry Bule 
garię 1 Rumunię, podkreślając, 
źe Stany Zjednoczone są „stro­
ną zainteresowaną”.

Acheson oświadczył, źe Sta­
ny Zjednoczone „będą konty­
nuować walkę o utwgrzenle 
skutecznego systemu międzyna­
rodowej kontroli nad energią 
itomową”. USA — według słóv 

mówcy — popierają plan kon­
troli, przedstawiony przez ko­
misję ONZ do spraw energii a- 
tomowej.

Przewodniczący delegacji 
USA zapowiedział, źe w chwili 
obecnej „nie widzi bezpośred­
nich możliwości osiągnięcia po­
wszechnego porozumienia w 
sprawie uregulowania i ogranf- 
czenia zbrojeń”.

* * *
W czasie dyskusji na ple­

narnej sesji Generalnego 
Zgromadzenia nad porząd­
kiem dziennym obrad, przed­
łożonym do zatwierdzenia 
przez komisję ogólną, zabie­
rali głos członkowie delega­
cji polskiej.
Minister Drohojowski wy­

stąpił z żądaniem usunięcia 
z porządku dziennego spra­
wy rzekomego naruszenia 
traktatu pokojowego przez 
Bułgarię, Rumunię i Węgry. 
Mówca stwierdził, że oskar­
żenia pod adresem tych kra­
jów są częścią kampanii 
propagandowej określonej 
grupy państw. Grupa ta wy­
korzystuje zagadnienia reli­
gijne jako narzędzie poli­
tyczne.

Delegat polski zapowiedział, 
źe w razie włączenia do po­
rządku dziennego tej sprawy, 
Polska uczyni wszystko, aby 
zarówno przeszkodzić wykorzy­
stywaniu religii dla celów pro­
pagandy politycznej, jak i wy­
kazać moralne kwalifikacje au­
torów oszczerstw, rzucanych na 
trzy kraje demokracji ludowej.

Rozpatrując to zagadnienie 
od strony prawnej, min. Droho-

CZY
Wir 
NIK

jo w-s ki wskazał, że nie należy 
ono do jurysdykcji ONZ i sta­
nowi mieszanie się w sprawy 
wewnętrzne państw karzących 
zdrajców politycznych.

Dr Suchy domagał się usu­
nięcia z porządku dziennego 
Generalnego Zgromadzenia tzw. 
sprawy greckiej.

„Niepodległość i bezpieczeń­
stwo Grecji i Albanii — stwier­
dził dr Suchy — zagrożone są 
w istocie przez Stany Zjedno­
czone oraz ich dawnych 1 no­
wych sprzymierzeńców. Pro­
blem niepodległości Grecji i po­
kój na Bałkanach może być 
rozwiązany jedynie na drodze 
rokowań i porozumienia pomię­
dzy wielkimi mocarstwami.

Dr Lachs sprzeciwił się włą­
czeniu na agendę Generalnego 
Zgromadzenia sprawy tzw. 
„gwardii ONZ”. Delegat Polski 
podkreślił, źe Karta ONZ nie 
przewiduje powstania takiego 
ciała, ponieważ twórcy ONZ nie 
zamierzali uczynić z tej orga­
nizacji „nad-państwa”.

W sprawie projektu deklara­
cji o obowiązkach i prawach 
państw, dr Lachs zwrócił uwa­
gę, że członkowie ONZ nie 
mieli czasu na przestudiowanie 
♦ej ważnej z punktu widzenia 
prawa międzynarodowego kwe­
stii.

Krajowa Narada
Komitetów
Obrońców Pokoju

WARSZAWA (PAP). Dnia 
25 bm. w sali konferencyjnej 
Centralnej Rady Związków Za­
wodowych odbędzie się Kra­
jowa Narada Komitetów Obroń­
ców Pokoju.

Włochy pogwałciły
Odpowiedź rzędu ZSRR na notę rzędu włoskiego

MOSKWA (PAP). 19 lipca bir. rząd ZSRR przesłał rzą­
dowi włoskiemu notę w związku z przystąpieniem Włoch do 
paktu północno-atlantyckiego. Nota stwierdziła, że przystąpie­
nie rządu włoskiego do agre&y wnego paktu północno-atlantyc­
kiego i zwiększenie sił zbrojnych we Włoszech oraz rozsze­
rzenie produkcji wojennej poza granice, ustalone przez traktat 
pokojowy, jest sprzeczne z trak tatem pokojowym, zawartym z 
Włochami.

Sukces 
polskiego filmu 

krótkometrażowego 
niilesiMioCaiiiies

Na Międzynarodowym Festi­
walu Filmowym w Cannes, do­
kumentalny film polski „Wiel­
ki Redyk”, wyprodukowany 
przez Wytwórnię Filmów Do- 
kumentamych (Polska Krotnika 
Filmowa) otrzymał w klasie fil­
mów krótkometrażowych, na­
grodę za najlepszą fotografię. 
Film „Wielki Redyk" wyreży­
serował St. Możdżeński. Zdję­
cia do filmu wykonali: opera­
tor Sergiusz Sprudin oraz o- 
peratorzy Polskiej Kroniki Fil­
mowej. - .....

28 lipca rząd włoski przesłał 
odpowiedź na wymienioną notę 
rządu radzieckiego, w której 
wbrew ogólnie znanym fa­
ktom, usiłuje przedstawić 
agresywny pakt północno­
atlantycki jako pakt obronny.

W związku z tym rząd ra­
dziecki przesłał rządowi wło­
skiemu w dniu 29 września no­
tę następującej treści:

„W odpowiedzi na notę rzą­
du włoskiego z 28 lipca br. 
rząd radziecki uważa za konie­
czne oświadczyć, że podtrzymu­
je w całej rozciągłości swe 
stanowisko, wyłuszczone w no­
cie z dnia 19 lipca br. odnośnie 
agresywnego charakteru paktu 
północno-atlantyckiego oraz w 
sprawie tego, że przystąpienie 
Włoch do tego paktu jest 
sprzeczne z traktatem pokojo­
wym z Włochami”.

Rząd włoski w nocie swej 
uważał za stosowne poruszyć 
problem przyjęcia Włoch do 
Organizacji Narodów Zjedno-

Kultura ludowa 
źródłem wszelkiej kultury ludzkiej

Przemówienie ambasadora Putramenta 
na generalnej konferencji UNESCO

PARYŻ (PAP). NA GENERALNEJ KONFERENCJI UNE- 
SCO WYGŁOSIŁ PRZEMÓWIENIE KIEROWNIK DELEGACJI 
POLSKIEJ AMB. R. P. W PARYŻU J. PUTRAMENT.

rokich mas ludowych, musi ona 
współpracować ze Światową 
Federacją Związków Zawodo» 
wych, z Międzynarodową Unią 
Kobiet, z Międzynarodową Unią 
Młodzieży, a przede wiszyst* 
kim z Komitetem Kongresu O* 
brońców Pokoju, reprezentują­
cym 600 milionów łudzi.

Amb. ’ Putrament, 6twler- 
dzając odrodzenie nacjonaliz­
mu i rasizmu w Niemczech 
zachodnich oświadczył, iż 
wkładem w dzieło pokoju 
byłoby ze strony UNESCO 
przeciwstawienie się tole­
rancji władz okupacyjnych 
w zachodnich Niemczech, 
sprzyjających odraidizające- 

. mu się tam ruchowi agresji 
i faszyzmu.
Mówca oświadczył, iż poli­

tyka „kanclerza” Adenauera 
idzie po linii Bismarcka 1 Hi­
tlera i dlatego Polska energi­
cznie przeciwstawi się współ­
pracy UNESCO z tzw. pań­
stwem zachodnao-niemieckim.

Dlatego właśnie UNESCO 
powinna zbliżyć się do Świato­
wego Kongresu Obrońców Po­
koju, który grupuje prawdzi­
wą elitę intelektualną i pracu­
jące masy całego świata, dą­
żące do trwałego pokoju. 
Pragniemy — powiedział amb. 
Putrament — aby UNESCO 
podjęła hasło Światowego 
Kongresu Obrońców Pokoju 
we Wrocławiu i w Paryżu: 
„Jesteśmy przygotowani i 
zdecydowani wygrać bitwę o 
pokój”.

Mówca omawiając dotych­
czasową działalność UNESCO 
stwierdził, że udział tej organi­
zacji w obronie pokoju jest jak 
dotąd bardzo nikły. Również 
pomoc UNESCO w dziedzinie 
odbudowy kulturalnej na tere­
nie krajów zniszczonych woj­
ną była na ogół niewystarcza­
jąca. Na szczęści© narody, któ­
re najbardziej ucierpiały na 
skutek wojny i które mogą z 
dumą powiedzieć o sobie, że o* 
caliły cywilizację światową, 
znalazły dość sił, aby przystą­
pić do odbudowy kulturalnej. 
Odbudowie tej towarzyszyły 
głębokie reformy, dające każ­
demu nie tylko piawo, lecą 
również środki do brania u- 
działu w osiągnięciach kultu­
ralnych.

Mówca wskazał na koniecz­
ność pobudzenia przez UNESCO 
kultury ludowej, stanowiącej 
źródło wszelkiej kultury ludz­
kiej.

Ambasador Putrament podał 
przy tym jako przykład prze­
miany kulturalne w Związku 
Radzieckim 1 krajach Europy 
wschodniej dokonane na bazie 
kultury ludowej.

Z ostrym potępieniem kiero­
wnika delegacji polskiej spot­
kało się stosowane przez UNE­
SCO „embargo*1 materiałów 
naukowych, przeznaczonych dla 
krajów zniszczonych wojną. 
Mówca stwierdził, iż jeśli UNE­
SCO pragnie się zbliżyć dosze-

czonych, choć sprawa ta nie 
ma żadnego związku z oma­
wianym zagadnieniem. Usiłu­
je on przy tym przedstawić 
sprawę tak, że Włochy nie 
są przyjęte na członka Orga­
nizacji N arodó w Zj ednoczo- 
nych jakoby na skutek sta­
nowiska rządu radzieckiego, 
co całkowicie nie odpowiada 
rzeczywistości, gdyż rząd ra­
dziecki nigdy nie wypowia- x 
dał się przeciwko przyjęciu 
Włoch na członka ONZ
Rząd radziecki zwraca uwagę 

tządu włoskiego, który przystą­
pił do paktu północno-atlantyc­
kiego, na naruszenie traktatu 
pokojowego i na odpowiedzial­
ność, która nań za to spada,

Równocześnie rząd radziecki 
przesłał rządom USA, Wielkiej 
Brytanii 1 Francji noty z odpo­
wiedzią, w których całkowicie 
podtrzymuje swe stanowisko w 
sprawie agresywnego charakte­
ru paktu północno-atlantyckie­
go i podkreśla, źe przystąpienie 
Włoch do tego paktu jest sprze­
czne z zobowiązaniami, które 
Włochy przyjęły na siebie w 
traktacie pokojowym. Noty 
wskazują na odpowiedzialność, 
jaka spada na rządy USA, W. 
Brytanii i Francji za naruszenie 
traktatu pokojowego z Wło­
chami.



HENRYK WERNER Budapeszt, 23 września 1949 r.

Dzień prokuratora
(Telefonem od korespondenta API dla „Głosu”)

Wczoraj mówił prokurator. Jeśli w ciągu poprzednich 4 dni 
procesu przesuwała się przed nami historia bandy dywersyj- 
no--szpiegowskiej i jej zagranicznych powiązań — to prze­
mówienie prokuratora dało lapidarną syntezę całości, ustaliło 
chronologię faktów, przyniosło prawną i polityczną ocenę za­
równo całości spisku, jak i poszczególnych jego uczestników.

Przemówienie było dla o* 
skarżonych miażdżące. Przez 
blisko dwie godziny słuchaliś­
my go z zapartym tchem. Pro­
kurator 
^przewo»du 
ocenił i 
względem 
skarżonych i narzucił szerokie 
tło polityczne spisku. Całość 
przemówienia przynosi znako­
mitą analizę sprzyisiężenia, 
którego niesławnego końca je­
steśmy właśnie świadkami.

Proces ten chrakteryzuje za­
sadnicza zgodność zeznań o- 
skarżonych, zezmań licznych 
świadków oraz treści dowodów 
rzeczowych — stwierdza pro-

dał charakterystykę 
sądowego, wnikliwie 
zakwalifikował pod 
prawnym czyny o-

stracił majątek i swobodę na 7 lat
Przed Sądem Okręgowym w 

doznaniu toczyła się ostatnio 
w trybie postępowania dora­
źnego rozprawa przeciwko wła­
ścicielowi młyna wodnego Ed-

Przed inauguracją 
roku akademickiego

Uroczyste otwarcie roku 
akademickiego 1949/50 na 
Uniwersytecie Poznańskim,

Akademii Handlowej, i w 
Szkole Inżynierskiej, odbę­
dzie się w dniach 1 i 3 paź­
dziernika br.

W sobotę, dnia 1 paź­
dziernika o gpdsz. 16 odbę­
dą <s<ię w gmachach głów­
nych poszczególnych uczel­
ni wyższych wspólne ze­
brania pracowników nau­
kowych i młodzieży studiu­
jącej oraz personelu admi­
nistracyjnego. W dniu 3 
października o godz. 17 
odbędą się uroczyste inau­
guracje w aulach uczelni.

Rektorzy Uniwersytetu 
Poznański ęgo, Akademii 
Handlowej i Szkoły Inży­
nierskiej wzywają za na­
szym pośrednictwem mło­
dzież akademicką wszy­
stkich lat studiów do gre­
mialnego wzięcia udziału 
w uroczystościach otwar­
cia roku. 

— Gdyby nie było jeszcze wiadomo, 
to bym pana nie fatygował. Chyba zgo­
dzi się pan ze mną, że tylko dzięki swe­
mu ustrojowi Włochy Mussoliniego 
mogą dziś z taką odwagą sięgnąć po 
Abisynię i że w rezultacie stworzą im­
perium, którego nic już nie zdoła na­
ruszyć?

— Owszem, to jest dla mnie oczywiste.
— Oczywistą jest chyba również zgo­

dność naszego stosunku do komunizmu..
— Mam nadzieję, mój panie!
— A przecież w gruncie rzeczy wszy­

stko inne jest tylko prostą konsekwen­
cją tych dwóch stanowisk podstawo- 
wyclf..

Odrowąż odrzucił już teraz zupełnie 
swoją ironiczność. Była to tylko poza, 
rekwizyt. Wyprostował się w foteliku z 
niklowanej rury, położył na szklanym 
stoliku otwartą dłoń, jak gdyby była 
argumentem — i mówił dalej głosem 
coraz szybszym.

— Praktyczniejsi, bardziej rzeczowi, 
niż my kiedyś — wyrokował potem Ga- 
brysiewicz w myślach, sunąc swą limu­
zyną znowu ku śródmieściu i odzysku­
jąc poczucie wyższości, zachwiane nieco 
dwugodzinną rozmową. — Dojrzali po­
litycznie, twardzi. Siła, na której mo­
żna się oprzeć.

I dyrektor Ligi Morskiej i Kolonial­
nej z głębokim spokojem wewnętrznym 
zaciągnął się papierosem, strzepnął po­
piół i rzucił szoferowi polecenie: — Do 
Adrii.

Limuzyna toczyła się równo i gładko 
ulicą Marszałkowską. Nad miastem, peł­
nym świateł, wisiało czarne niebo.

Toteż ze względu na tę wieczorną po­
rę — Joanna wdziewała w swym sublo-

katorsklm pokoiku możliwie najbardziej 
wieczorową ze swych niewielu sukien, 
wznosząc • wysoko ramiona. Przed nią 
stało tylko lustro. Tomasz nie przyglą­
dał się z boku, jak zwykł w podobnych 
chwilach, które tak lubił: gdy Joanna 
podnosiła ramiona, trzymając nad pod­
niesioną głową łopuch sukni — wyglą­
dała jak smukła łodyga, wygięta soczy- 

. ście i żeńsko. Albo jak fragment owoco- 
brania z pompej ańskiego fresku.

Ale tym razem Joanna była sama, To­
masz nie przyszedł, w południe zapro­
ponowała- mu, aby po prostu czekał na 
nią w Adrii. Dlaczego tak właśnie po­
stąpiła? Czyny Joanny były raczej od­
ruchowe i dopiero później dorabiała do 
nich powody prawdopodobne, lub zgoła 
rzekome.

Do czarnej wełnianej sukni z obcisły­
mi rękawami włożyła naszyjnik z tur­
kusów — jedyny klejnot, jaki posiadała 
— i przygładzając jeszcze raz ciemne 
włosy, przedzielone nad czołem, a za­
kończone dużym węzłem nad karkiem, 
pomyślała o głowie i wyrazie twarzy 
Gabrysiewicza.

Głowa ta była jakaś kanciasta, bez 
jednolitego charakteru — i doprawdy 
niczym nie mogła znęcić rzeźbiarza. Wy­
raz twarzy — ilekroć spotykała Gabry­
siewicza przypadkowo w kawiarni czy 
na ulicy — był wyrazem twarzy lowe- 
łasa, który pod nieudolną maską chłod­
nego dostojeństwa wgapiał się w jej wą­
skie kolana, albo w zarys jej piersi. 
Przez długi czas śmieszyło to tylko Joan= 
nę i napełniało odrazą.

Natomiast niczego nie można zarzucić 
turkusom na czarnej sukni. Lustro wca­
le nie jest gorszą wyrocznią od oczu To«

kurator. Pewne różnice zdań, 
-pewne starcia słowne i kontro­
wersje nie tylko nie naruszały 
w niczyim oskarżenia, ale upla­
styczniły szczegóły i ujawniły 
wiele rzeczy nieznanych.

Rzeczywiście, uderzające by­
ło w toku -całego przewodu w 
czasie zeznań zarówno oskar­
żonych, jak i świadków — że 
ci ludzie opowiadają to, co 
przeżyli, że sprawy jednych za- 
ny to, co zeznał oskarżony, że 
dokument uzupełnia słowa 
zębiają o sprawy drugich, że 
świadek oświetla od innej -stro» 
świadka. Na sali sądowej w 
gwałtownym skrócie pokazano 
nam to i tylko to, co odbyło 

Wwardowi. Pawlakowi, zam. 
Czapurach (pow. poznański).

Pawlak na podstawie umowy 
pomiędzy Zrzeszeniem Prywat­
nego Przemysłu Młynarskiego, 
do którego należał, a delega­
tem do spraw składowania zbo­
ża i przetworów zbożowych przy 
Funduszu Aprowlzacyjnym w 
Poznaniu, otrzymywał większe 
ilości zboża, za pośrednictwem 
Pow. Spółdzielni „Samopomoc 
Chłopska’*, do przemiału na 
mąkę w swoim młynie. W o- 
kresie od listopada 1947 r. do 
maja 1948 t. przywłaszczył o*n 
sobie z powierzonej mu ilości 
około 41 000 kg żyta, 1071 kg 
jęczmienia oraz 2450 kg otrąb 
na szkodę Skarbu Państwa, o- 
gólnej wartości 1.042.779 zł.

Oskarżony Pawlak przyznał 
się do zarzuconych mu czynów. 
Sąd skazał Pawlaka na 7 lat 
więzienia z uiiratą praw na 5 
lat, a jednocześnie orzekł kon­
fiskatę całego mienia. (lc)

FRASZKA
Spadek po wujku

(Pod naciskiem USA nastąpiła 
dewaluacja walut wielu państw 
marshallowskich).
Zwykle to miły wypadek 
Wziąć po wujku spadek. 
Gdy bogactwa olśniewa miraż... 
Dziś radością nie wzrusza
Po wujku Samie z USA 
Spadek... funta, franka i lira.

MIK 

się w rzeczywistości. Jeśli Cr- 
skarżeni próbowali zrzucać 
wzajemnie na siebie główną 
winę ‘— to ich kłamstwa i 
kłamstewka potwierdzały tylko 
całość oskarżenia. Prawdla tego 
prooesu jest prawdą życia. I w 
tym leży jego potężna eiła 
przekonywająca.

Prokurator wymieniał fakty, 
które znajdują potwierdzenie 
nie tylko w słowach oskarżo­
nych, ale i w obiektywnych 
wydarzeniach.

Do takich należy również nie­
wątpliwie niezwykła troska i 
szczodrość, z jaką rząd ame­
rykański i bankierzy nowojor­
scy otaczają swoich pupilów 
belgradzkich. Do takich faktów 
obiekty wilie p otwierdzających 
zeznania oskarżonych naleźyi 
cała ta zaciekła prowokacyjna 
kampania nienawiści i oszczerstw 
wobec ZSRR i krajów demokra­
cji ludowej, prowadzona przez 
propagandę titowską na miarę 
wyjców goebbelsowskich.

Naród węgierski wypowiada 
właśnie swoje zdanie. Posłu­
chajcie masowych zebrań po fa­
brykach i wsiach, w których 
lud węgierski z głęboką odrazą 
i nienawiiścią piętnuje sądzo­
nych w Budapeszcie zdrajców. 
Naród węgierski oczyszcza złe* 
mię węgierską z obcych agen­
tów, którzy pragnęli zaprzedać 
niepodległość Republiki Wę­
gierskiej.

Prokurator miał pełne pra­
wo stwierdzić, że tylko fi­
zycznie na ławie oskarżonych 
siedzi Rajk i jego banda. Sąd 
ludowy w Budapeszcie osą­
dził moralnie i politycznie 
także panów i mocodawców 
Rajka, sądzi Tito, Ra»kovi- 
cza, Kardela i Dżilasa.

Sąd ludu węgierskiego o- 
sądza moralnie i politycznie 
także panów i mocodawców 
kliki belgradzkiej, osąd|i 
wywiad amerykański, osądza 
amerykańskich imperialistów.
Wystarczy rzucić okiem ńa 

prasę krajów demokracji ludo­
wej i ZSRR. Wystarczy przej­
rzeć prasę demokratyczną ja­
kiegokolwiek kraju świata, by 
zrozumieć że jest to sąd całej 
postępowej ludzkości. W o- 
czach milionów ludzi pracy na 
całym świecie, w oczach robot, 
ników, chłopów i inteligentów
— na ławie oskarżonych obok 
Rajka siedzi Tito i jego klika
— siedzą imperialiści amery­
kańscy— siedzi to całe między­
narodowe sprzyslężenie zabój­
ców i eksploatatorów, szpiegów 
1 prowokatorów, morderców 1 
podżegaczy wojennych.

200 W Zl 

premii miesięcznie 

etrzywutya 
pracownicy
STOMILU

Współzawodnictwo pracy w 
Fabryce Opon i Dętek „Stomil** 
w Poznaniu zapoczątkowała 
młodzież w 1947 r.

W tej chwili prowadzone jest 
współzawodnictwo zespołowe i 
indywidualne. W pierwszym ro­
dzaju współzawodnictwa bierze 
udział 12 zespołów. Do współ­
zawodnictwa indywidualnego 
stanęło 130 osób z oddziałów: 
opon rowerowych i samocho­
dowych. W uh. miesiącu więk­
szość robotników przekroczyła 
ustalone normy, zdobywając 
wysokie premie pieniężne. Sta­
nisław Bartkowiak uzyskał 
142% normy, Stefan Bartko­
wiak 140%, Aleksander Stacho­
wiak — 132% normy. Wielo­
krotnym przodownikiem pracy 
jest Stefan Mołodysz z bryga­
dy młodzieżowej.

Poza tym istnieje (współzawo­
dnictwo międzyfabryczne mię­
dzy „Stomilem** a „Pe-Pe-Ge" 
w Grudziądzu.

W wyniku współzawodnictwa 
ponad sto pracowników otrzy­
muje co miesiąc premie, któ­
rych ogólna suma sięga 200 ty­
sięcy zł.

Z 3 młodzieżowych brygad 
produkcyjnych liczących 13 o- 
sób, zespół pierwszy w ub. mie­
siącu osiągnął 118% normy.

Za mało lekarzy i akuszerek
w powiecie rzepińskim

najważniejszych zagad- 
w naszym kraju należy

Do 
nień 
kwestia należytego utrzymania 
•stanu zdrowotnego l-uidlnośc!. 
Problem ten -dotychczas na teire* 
nie powiatu rzepińskiego me 
został rozwiązany ponieważ 
odczuwa się tu brak wykwali­
fikowanych sił służby zdrowia.

Nowoutworzony Powiatowy. 
Ośrodek Zdrowia w Słubicach, 
obsługiwany jest tylko przez 
jednego lekarza, pielęgniarkę i 
dwódh kontrolerów sanitarnych. 
Czynna jest w nim przychod­
nia skórno-weneryczna i ogól­
na. W najbliższym czasie uru­
chomione zostaną: Stacja Opie­
ki nad Matką i Dzieckiem, ku­
chnia mleczna f izba poroldio- 
wa. Nie ma natomiast przycho­
dni dla dzieci. Projekty te u- 
rzeczywistnione mogą być do­
piero po osiedleniu się drugie­
go (lekarza.

Również wyremontowany już 
oraz wyposażony częściowo w 
sprzęt Okręgowy Ośrodek

masza —- i nawet lepiej, że go tu nie ma 
ź jego nieuważnymi słowami i surową 
twarzą pełną wiekuistej troski. Tomasza 
się ceni tylko w dwóch wypadkach: albo 
gdzieś w pustkowiu daleko od ws^kich 
miast, kiedy staje się nagle energiczny 
i zaradny, albo po późnym powrocie ze 
wspólnej hulanki, kiedy bywa tak miło 
młodzieńczy i żarliwy. Poza tym coraz 
trudniej z nim wytrzymać — z tym czło­
wiekiem pozbawionym wszelkiej równo­
wagi psychicznej i wszelkich pieniędzy.

I Joanną, schodzącą ostrożnie po scho­
dach, owładnęła raptowna tęsknota za 
Tomaszem.

W Adrii jednak — ani przy barze, ani 
w środkowej sali nie było go jeszcze. 
Natomiast czekał już Gabrysiewicz przy 
stoliku, ze znajomością rzeczy wybranym 
za balustradą •— i podniósł się na widok 
idącej Joanny z ostentacyjną dwomością. 
Wyglądał tego wieczora wspaniale — 
wysoki i szczupły — ze swą nieznaczną 
siwizną i nieskazitelnym opanowaniem 
każdego ruchu i gestu. Joanna poczuła 
się od razu w atmosferze umiejętnej ado. 
racji, w której się rozkwita. Wśród kie­
liszków stała przedkolacyjna butelka 
sherry. Przy stoliku, widocznym przez 
wszystkich z całej sali, usiadła Joanna 
mimo woli z takim uśmiechem, z jakim 
siadają kobiety w królewskiej loży.

-- Nasz Tomasz się spóźnia, ale chyba 
wypijemy tymczasem po kieliszku — za­
proponował Gabrysiewicz z nienatarczy- 
wą swobodą, sięgając po sherry.

— Pan jest dziś, jak opoka — powie­
działa Joanna.

— Szkoda, że tylko dziś — uśmiechnął 
się żartobliwie.

— Nie wiem. Może nie tylko. Może to 
w ogóle niektórzy ludzie pańskiego po­
kolenia robią takie wrażenie. Wrażenie 
skały nad morzem mgły, żeby powiedzieć 
poetycznie.

— Czyby pani się zraziła do pokolenia 
młodszego? — uśmiechał się dalej Ga­
brysiewicz, podnosząc kieliszek.

(Ciąg dalszy nastąpi)
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Przed Dniem Pokoju
9 naMziemika będzie dniem ofensywy mas 

,,D“^ya
żyć"-czytamy w odezwie Centralnej Rady Związków 

Skatowej Federacji Związków Zawcidowyeh Mręd^naro. 
dowym Dniem Pokoju. W dniu tym masy pracujące całe- 
X^ata - potężnym głosem protestować będą przeciw 
próbom wzniecenia nowej wojny. .
P Dzień 2 października nie będzie jednak jakąś datą o- 
doeobnioną. jakąś „jedyną okazją" do zamanifestowania 
przez ludy całego świata woli utrzymania pokoju i zapro- 
walenia demokracji. Od dłuższego juz czasu toczy się 
na święcie zaciętą walka o demokratyczny, sprawiedliwy 
pokój, od dłuższego już czasu Związek Radziecki, a wraz 
a nim kraje demokracji ludowej i wszystkie P«wMwię 
demokratyczne siły państw Łuropy zachodniej, Ameryki, 
Dalekiego Wschodu, luidy kolonialne i uciskane — przy­
stąpiły do wielkiej ofensywy pokojowej. Z dnia na dziep 
ten Front Pokoju krzepnie, a siły jego od czasu pierwsze­
go kongresu we Wrocławiu, poprzez niedawny kongres 
pokojowy w Moskwie i w Meksyku — stale, bez przer­
wy wzrastają. We wszystkich krajach, miastach i miastecz­
kach w fabrykach i zakładach pracy powstają komitety 
obrońców pokoju. Siły obozu pokoju są potężniejsze od 
si-ł imperializmu i wojny i dlatego pełni możemy być u- 
fności, że w walce tej zwyciężymy.

„Nasza walka o pokój — to w pierwszym .
wzmożona walka o odbudowę i rozbudowę naszej gospo­
darki, o zbudowanie fundamentów socjalizmu w naszym 
kraju** — postanawiają ludzie pracy w Polsce.

Odpowiedzią na plany ty ich, którzy chcą wojny —• bę­
dzie przedwczesne wykonanie planu gospodarczego, będzie 
wzmożenie i ulepszenie produkcji j podniesienie wydajno­
ści pracy.

Twórczą pracą nad poidiniesieniem dobrobytu ludności, 
nad pogłębieniem sojuszu ze Związkiem Radzieckim i. kra­
jami demokracji ludowej, nad* budowaniem socjalizmu, 
polscy robotnicy obok intelektualistów, polscy chłopi obok 
młodzieży, manifestować będą w dniu 2 października swą 
niezłomną wolę „spętania szaleńczych sił wojny'* i narzu­
cenia światu upragnionego przez ludy trwałego pokoju, 

(dr)

rzędzie

Zdrowia w Rzepinie *- otworzy 
swojie podwoje po przydziele­
niu lekarza. Praktyicznie lekarz 
ze Słubic obsługuje obecnie 
tey czwarta powiatu.

Prowizoryczny. Punkt Opieki 
nad Matką i Dzieckiem w Cy­
bince, prowadzony jest przez 
dojeżdżającego raz w tygodniu 
lekarza z Rzepina. Nie inaczej 
ma się sprawa z ambulatorium 
PCK w Ośnie Lubuskim, obsłu­
giwanym przez felczera, a le­
karz z Rzepina a powodu nawa­
łu pracy, dOijeżdża tam tylko 
dwa razy w tygodniu. Czynny 
punkt pomocy lekarskiej przy 
kopalni węgla brunatnego w 
Smogóradh prowadzony Jest 
pTzez lekarza a Sulęcina — a 
więc z Innego powiatu.

Podobnie 
sprawa z pomocą położniczą. 
Z brakeu wykwalifikowanych 
położnych powiat podzielony 
został na cztery rejony, które 
obsługują tylko cztery akuszer­
ki. Jak na 63 gromady w po­
wiecie — liczba Ich Jest za­
straszająco mała!

Powiat, pragnąc zapewnić lu­
dności dostateczną pomoc le­
karską, potrzebuje w tej chwi­
li co najmniej 2 lekarzy, trzy 
akuszerką jedną higienistkę 
szkolną oraz wyszkolonych 
Wiejskich przodowników zdro­
wia. Dotkliwie odczuwany Jest 
również brak szpitala powiało- 
wego i ośrodków zdrowia w 
Cybince i Ośnie Lubuskim, (rb)

przedstawia się

Komiłeły członkowskie 
powstały 
przy 

wiejskich 
spófdzielniach

W miastach powiatowych i 
gminach województwa poznań­
skiego odbyły się w ub. nie­
dzielę wybory do komitetów 
członkowskich gminnych spół­
dzielni „Samopomoc Chłopska’*.

Omówieniu akcji wyborczej 
poświecona była odprawa peł­
nomocników akcji, która od­
była się wczoraj w Poznaniu w 
Zarządzie Wojewódzkim ZSCh. 
Pełnomocnicy i instruktorzy na­
kreślili przebieg akcji, szcze­
gólnie udział w niej kobiet 
i młodzieży z ZMP. Jak wynika 
ze sprawozdań, pomimo wielu 
trudności technicznych, akcja 
wyborcza wypadła pomyślnie.

Głównymi celem pracy no­
wych komitetów członkow­
skich będzie kontrola sektora 
gospodarczego uspołecznionego 
w gminach oraz troska o ma­
ło- i średniorolnych chłopów.

(K)

O pamiątki

W związku z rozpoczęciem prac 
przygotowawaczych nad organiza­
cją wielkiej wystawy Juliusza 
Słowackiego w Muzeum Narodo­
wym w Warszawie — Biuro Komi­
tetu Obchodu Roku Słowackiego 
zwraca się z gorącym apelem do 
społeczeństwa o nadesłanie wiado. 
mości dotyczących eksponatów 
Słowackiego (np. portretów, ręko­
pisów, pierwodruków, sztychów, 
fotokopii i innych materiałów ki- 
nograflcznych).

Osoby, które posiadają wspom. 
niane eksponaty lub znane im Jest 
miejsce ich przechowywania — 
winny zawiadomić Komitet w jak 
najkrótszym terminie.

Adres Biura Komitetu Obchodu 
Roku Słowackiego — Warszawa, 
Krakowskie Przedmieście 15.

Instytut Francuski 
w POZNANIU 

wznawia działalność
W Instytucie Francuskim (ul. Li­

belta 6) rozpoczną się w pierw­
szych dniach października kursy j. 
francuskiego i wykłady z zakresu 
literatury 1 cywilizacji francuskiej. 
Nauka j. francuskiego trwa cztery 
lata. Kursy o cywilizacji francu­
skiej odnoszą się do studentów, a 
również przeinaczone są dla tych 
osób, które znają język francuski. 
Bliższych lnformacyj udziela se­
kretariat Instytutu w godz. od 17 
do 20.

^Talc było~ 

przed 10 laty > 
iiHHnnmniiiiiiiiiiiniiiiiiiiiiuiiiiiiiiiiiiii ;

24. 9. 1939. Przeciwnatarcie 
niemieckiej grupy pancernej z 
rejonu Zamościa rozbiło pół- ’ 
nocne skrzydło polskiego zgru­
powania. Znowu część oddzia- , 
łów skada broń, ale część, j 
przemykając się lasami, nie za- ( 
przestaje dalszej walki. Dwa 

i korpusy niemieckie, przekona­
ne o całkowitym zniszczeniu 
wojsk polskich w tym rejonie, 

? rozpoczynają marsz w stronę 
[ Wisły i niespodziewanie otrzy- 1 

silne uderzenie w rejo­
nie Krasnobród — Józefów — , 
Aleksandrów. Cały dzień trwa 1 
walka. Pod wieczór jednak ; 

J dzielnie walczące odziały poi* ' 
skie zgłaszają gotowość złoże- j 

[ nia broni: żołnierze rie mają 
już czym strzelać.

Grupa gen. Kleeberga ma­
szeruje na zachód. W dniu dzi- ;

• siejszym osiągnięto miejsco- • 
I wość Wyżwę i Krymno. Po 

' drodze do grupy dołączają się 
drobne oddziały wojskowe roz­
bitej przed trzema dniami ar­
mii „Kraków".

Trwające od dwóch dni na­
tarcie na Warszawę, prowadzo- 1 

i ne przy użyciu korpusów pie- / 
[ choty 8 i 3 armii niemieckiej 

przy wsparciu ogniem artylerii 
i lotnictwa, nie daje wyników. • 
Niemcom nie udaje się wedrzeć ] 
do miasta. ■;



i

Nie pozwolimy rabować zabytków

ży-

Gdańsk, 23 września
TLTiał on odpowiednie kwali- 
1 x fikacje na to stanowi­

sko. Podczas I wojny świato­
wej był biskupem ryskim. W 
roku 1919 władze łoteiwskie 
wydaliły go z granic państwa 
za antyłotewską proniemiecką 
działalność. Eksbiskup Rygi stał 
się wkrótce znanym polakożer­
cą i germanizatorem kościoła w 
Gdańsku. Natrafił jednak na za­
wzięty opór Polonii Gdańskiej, 
która pragnęła modlić się w oj­
czystym języku i w polskich 
kościołach. Ze składek Polaków' 
katolików powstały dwa ko­
ścioły: św. Stanisława biskupa 
i Chrystusa Króla, w których 
ufundowano między innymi oł­
tarze, witraże z postaciami 
królów polskich i organy. Ko­
ścioły te przetrwały okupację 
i krwawe rządy osławionego 
Spletta ale w kościele Chrystu­
sa Króla usadowali się ojcowie 
Pallotyni, zakon stworzony 
przez Niemców.

Bezprzykładny 
rabunek

Dzisiaj po pięciu latach 
cia w wolnej Odrodzonej Pol­
sce, jak piorun z jasnego nieba 
spadła na parafian obu kościo­
łów i członków byłej Polonii 
Gdańskiej wiadomość, że księ­
ża Pallotyni pragną wywieźć z 
Gdańska organy, ołtarze oraz 
inne paramenta kościelne i już 
w tym celu rozpoczęli demonto­
wać organy.

Katolickie społeczeństwo 
Gdańska, natychmiast zareago­
wało na ten bezczelny zamach. 
Zwołano zebranie, które zamie­
niło się w manifestację oburze­
nia i protestów. Starzy gdań­
szczanie nie pozwolą na rabu­
nek zabytków.

— Jesteśmy ludźmi wierzą­
cymi — powiedział w swym 
przemówieniu Augustyn Per- 
szon, 70-letni Kaszuba, były wię­
zień obozów koncentracyjnych 
— mamy prawo energicznie 
sprzeciwić 6ię zamiarom spu­
stoszenia naszego kościoła 
przez księży Pallotynów. 
Wszystko bowiem co się w tym 
kościele znajduje musi w nim 
pozostać, bo pochodzi z ofiar 
społeczeństwa. Apelujemy więc 
do właściwych władz o niedo­
puszczenie do zabrania czego­
kolwiek z kościoła Chrystusa 
Króla a księży Pallotynów wzy­
wamy, aby zamiar swój porzu­
cili".

Obywatel Purwin, były re­
daktor „Gazety Gdańskiej" wo­
łał z oburzeniem wśród po­
wszechnego aplauzu zebranych: 
Szanując nasze władze ducho­
wne, żądamy uroczyście aby 
księży Pallotynów pouczono, że 
nie wolno szargać naszych u- 
czuć, naszych pamiątek naro­
dowych!

Obywatel Wojciech Jedwab- 
ski, były poseł Polonii Gdań­
skiej, przypomniał zasługi księ­
ży patriotów i powiedział: „Nie 
tylko zachowamy w Gdańsku 
ulice nazwane imionami boha­
terskich duszpasterzy, poległych 
za polskość, jak ks. Roga­
czewskiego i innych, ale pra­
gniemy również zachować pa­
miątki kościelne uświęcone 
krwią zamęczonych przez Hitle­
ra katolików polskich. Nie po- 
zwolimy dewastować świątyń 
gdańskich!"

Odbudoiua BAZYLIKI 
św. Wojciecha 
w GNIEŹNIE

Pierwszy etap tegorocznych 
prac przy odbudowie Bazyliki 
gnieźnieńskiej jest już na u- 
kończeniu Dzięki ofiarności 
społeczeństwa Wielkopolski i 
Pomorza OTaz wydatnej porno* 
cy Państwa postawiono gotyc­
ki dach nad główną, nawą, po­
kryty blachą miedzianą , pod 
którą znajdują się specjalne 
płyty azbestowe celem uchro* 
nienia go od pożaru. Obecnie 
są jeszcże w toku prace nad 
położeniem stropów żelazo- 
betonowych w obu wieżach.

W przyszłym roku odbudowa 
Bazyliki gnieźnieńskiej dobieg* 
nie końca. Obok nowego dachu 
miedzianego na bocznych na­
wach, na obu wieżach wzniesio­
ne zostaną stalowe hełmy, iden­
tyczne w konstrukcji z po­
przednimi. Hełmy te wykona­
ne zostaną w jednej z hut 
skich. (ml)

Gdański korespondent ,fAPT donosi:
W dwa lata po utworzeniu „wolnego11 Miasta Gdańska, 

mimo gorących protestów katolików polskich, Watykan 
odłączył okręg gdański od diecezji chełmińskiej i utwo­
rzył diecezję odrębną: została ona powierzona ks. bisku­
powi Edwardowi hrabiemu O'Rurke

Dokument walki 
polskiego żywiołu

Wśród powszechnego wzru­
szenia zebrani uchwalili rezo­
lucję o następującej treści:

„My przedwojenni i dzisiejsi pa­
rafianie kościołów Chrystusa Kró­
la 1 św. Stanisława Biskupa, oraz 
byli członkowie Polonii Gdańskiej 
na zgromadzeniu w dniu 21 wrześ­
nia po wysłuchaniu wystąpień by. 
łych działaczy Polonii Gdańskiej, 
obywateli Perszona 1 Banasia — 
Purwina:

1) wyrażamy swój sprzeciw 
przeciwko próbie wywiezienia 
przez księży Pallotynów organów, 
ołtarzy, drogi krzyżowej 1 innych 
paramentów z ufundowanego krwa­
wicą Polonii Gdańskiej kościoła 
Chrystusa Króla przy ulicy zamę­
czonego przez gestapo księdza Ro- 
gaczewskiego. uważamy że właś­
ciwe miejsce tych relikwii a za­
razem dowodu walki o polskość 
Gdańska jest w Gdańsku i w tym 
kościele który powstał jako wyraz 
walki żywiołu polskiego przeciw 
zbrodniczej germanizacji dokony. 
wanej przez niemiecki kler kato­
licki tzw. diecezji gdańskiej.

2) wyrażamy płynące z naszych 
serc katolickich zdziwienie, że dziś 
mimo i* od pięciu lat prastary 
polski Gdańsk jest przez Rząd 
Polski Ludowej przywrócony naro­
dowi, mimo, że hańbiące granice 
przedwojenne na zawsze już zosta­
ły wymazane z mapy, do dziś ist­
nieje administracja apostolska w 
Gdańsku, której granice ustanowio 
ne przez zaborców muszą oburzać 
wszystkich katolików patriotów z 
terenu Gdańska.

Prosimy by władze duchowne w 
Polsce usunęły te granice i przy, 
wróciły stan sprzed utworzenia 
przez 
jako 
clsku

Niemców diecezji gdańskiej 
narzędzia germanizacji 1 
Polaków w Gdańsku.

u-

In-

Szabrownicy ' 
w habitach

Godny zanotowania jest 
cydent jaki miał miejsce po u-
chwaleniu rezolucji. Mimo, że 
porządek dzienny został już 
wyczerpany, na trybunie stanął 
przedstawiciel zakonu Ojców 
Pallotynów ks. dr, Bogdan 1 
zapytał: „Drodzy parafianie,
odpowiedźcie mi na jedno tyl­
ko pytanie: czy organy, znaj­
dujące się w kościele Ojców 
Pallotynów są własnością zako­
nu, czy wiernych?"

SFOS
wielduiia:

Pracownicy Inwestycyjni gru­
py murarskiej cb. Falkowskiego 
z Gorzowa zobowiązali się przez 
okres jednego tygodnia praco­
wać codziennie jedną godzinę 
dodatkowo na rzecz Społecznego 
Funduszu Odbudowy Stolicy. 
Równocześnie wzywają oni 
wszystkie grupy zatrudnione na 
terenie zakładu do podjęcia po­
dobnego zobowiązania.*

Powiatowy Komiet Odbudowy 
Warszawy i Poznania melduje, 
że w czasie od 1 do 13 bm. ze­
brano w powiecie gostyńskim 
na odbudowę Stolicy sumę 
321.492 zł. «

Zrzeszenie Kupców Miasta 
Poznania przekazało 167.675 zł 
na SFOS za sprzedane znaczki 
wartościowe. *

W ciągu września utworzono 
nowe Koła Odbudowy Warszawy 
przy zakładach pracy. 'V po­
wiecie wschowskim powstało 17 
Kół. w pow. wągrowieckim — 8, 
w pow. rawickim — 3, w pow. 
zielonogórskim — 39, w pow. 
śremskim — 19. w pow, obor- 
nickim — 15, w pow. pilskim — 
13, w pow. szamotulskim — 7. 
Niezależnie od tego Zw. Zawo­
dowy Transportowców utworzył 
2 Koła, Zw. Zaw Sądowników 1 
Prokuratorów 3 Koła, Zw. Zaw. 
Pracowników Przem. Naftowego 
1 Koło, Zw. Zaw. Prac Instytucji 
Społecznych 5 Kół, Zw. Zaw. 
Poligrafów 23 Koła, Zw Zaw. 
Prac. Przem. Cukrowniczego 11 
Kół.

*
W powiecie mogileńskim od­

bywają się imprezy dochodowe 
na rzecz odbudowy Warszawy. 
Przewodniczącym Pow. Kom. w 
Mogilnie jest bardzo zasłużony 
dla akcji odbudowy Stolicy 
mgr Szymański, a sekretarzem 

ob/ Janiszewski.
(ost)

— Organy są nasze!!! — od­
powiedziała sala zgodnym o- 
krzykiem — precz z szabrowni- 
kami w sutannach!!! usunąć 
hańbiące granice diecezji!!!

Istotnie, nasze — to znaczy 
polskie, są nie tylko organy i 
otłarze, ale kościoły Gdańska, 
Poznania, Warszawy, Krakowa 
i wszystkich miast i wiosek 
Polski, które wznieśliśmy z o- 
fiar społeczeństwa i które ko­
sztem Państwa odbudowujemy 
po zniszczeniu przez hitleryzm.

Ksiądz dir Bogdan przez 15 mi­
nut usiłował mówić, ale sala 
nie pozwoliła. Zbyt wielkie było 
oburzenie wiernych. — Stare 
gdańszczanki płakały. Czy za­
bytki, ufundowane z wielkim 
trudem i kosztem wielu ofiar, 
a podczas okupacji ratowane z 
prawdziwym poświęceniem, ma­
ją przejść w inne ręce? w

Gdzie jesteśmy — 
w Polsce, 

czy w Watykanie?
Wypadki gdańskie nie są 

czymś odosobnionym. Przeci­
wnie — są tylko jednym ogni-

Jedyne Liceum Rolniczo-Spólćlzielcze w Wielkopolsce

Liceum Rolniczo-Spółdzielcze 
we Wrześni czynne od 1947 r. 
walczy z dużymi trudnościami. 
Pomieszczono je w dawniej­
szym gmachu pałacowym hr. 
Mycielskich otoczonym pięk­
nym parkiem, jednak szczu­
płość samego budynku jak i 
brak mieszkań dla personelu 
wychowawczego (w tej chwili 
brak 5—6 mieszkań) uniemo-. 
żliwiały dotychczas rozwój u- 
czelni. Internat szkolny z tru­
dem pomieścił w bież, roku 80 
uczniów. Budynki znajdujące 
się w bezpośrednim sąsiedztwie 
szkoły najlepiej nadawałyby 
się na mieszkania dla wycho­
wawców, Trudno wyobrazić so­
bie dlaczego mimo zajęcia tych 
pomieszczeń swego czasu ^przez 
szkołę przydziały na mieszka­
nia otrzymali ludzie zupełnie ze 
szkołą nie związani.

Dzięki trosce władz szkolnic­
twa rolniczego oraz poparciu 
starosty powiatowego — Wład. 
Kołodziejczyka, sprawa rozbu­
dowy gmachu znalazła się obe­
cnie na dobrej drodze. Przygo­
towano plan rozbudowy, zain­
teresowano się pomieszczeniem 
nauczycieli. Sądzić więc należy, 
że w niedługim czasie szkoła 
u-zyska konieczne dla jej roz­
woju warunki, a w przyszłym 
roku będzie mogła z 3-letniej 
uczelni stać się 4-letnią.

Uczestnicząc w pięknej uro­
czystości otwarcia roku szkol­
nego przeplatanej występami 
uczniowskimi, mieliśmy okazję

Zwycięzcy festiwalu
w Kobylinie

Małe miasteczko Kobylin w 
pow. krotoszyńskim przybrało 
odświętną szatę. Już od wcze­
snych godzin rannych przyby­
wały tam zespoły śpiewacze 1 
taneczne, jak również dużo go­
ści z całego powiatu. Wszyst­
kie zespoły zebrały się na ul. 
Długiej, gdzie nastąpiło powi­
tanie gości i otwarcie festiwa­
lu, którego dokonał przewodni­
czący P. R. N. i prezes VIII O- 
kręgu Zw. Śpiewaczego Bącz­
kowski, wskazując na znacze­
nie pieśni w życiu narodu.

Na wstępie połączone chóry 
odśpiewały hymn państwowy 
,,Międzynarodówkę" i pieśń po- 
poju po czym odbyły się w sali 
kina „Świt" konkursy śpiewa­
cze, do których stanęło 7 chó­
rów.

W II kategorii pierwsze miej­
sce zajęło Koło Śpiewacze „Lu­
tnia" z Krotoszyna. W kategorii 

wem z łańcucha wydarzeń, wy­
wołujących oburzenie i protest 
polskich katolików. Jesteśmy 
katolikami — mówią'oni — ale, 
Polakami, a nie poddanymi 
Watykanu.

Nad nami nie litował się pa­
pież, gdy ginęliśmy w obozach 
śmierci za polskość i za wiarę. 
Nie ujął się za nami, gdy 
wzbroniono nam spowiedzi w 
ojczystym języku, gdy odma­
wiano nam udzielania ślubów 
Ale lituje się nad Niemcami, 
którzy są odpowiedzialni za te 
zbrodnie. Do nich przemawia 
tym samym językiem, w któ­
rym Hitler wygłaszał świato- 
burcze i bluźniercze mowy, na­
pawające odrazą każdego ucz­
ciwego katolika. Nie dla ofiar, 
lecz dla katów znalazł słowa 
pocieszenia i otuchy.

Płaczą kobiety gdańskie, gdy 
widzą, że zamiast opieki reli­
gijnej doznają zniewag polsko­
ści, do której przywiązane są 
równie silnie, jak do wiary, 
bo i za polskość i za wiarę by­
ły prześladowane.

Czy Ojcowie Pallotyni czują 
się związani z ludem swych 
parafii, któremu w myśl wska­
zań Ewangelii powinni służyć, 
czy też nie z nim, a z tymi, co 
zza obcych granic prowadzą 
politykę obcą wierze i wrogą 
polskości? Jeśli wola wierzą­
cych znaczy mniej, niż samo­
wola złych duszpasterzy, trze­
ba spytać: gdzież my jesteśmy? 
w Polsce czy w Watykanie?

Sdl

W Liceum Rolniczo-Spół- 
dzielczym we Wrześni — 
jedynej szkole tego typu w 
Wielkopolsce — otwarto w 
tych dniach nowy rok 
szkolny. Rok ten skupił w 
murach szkoły 104 uczniów 
V tym 80% synów robot­
ników oraz mało i średnio­
rolnych chłopów. O popu­
larności szkoły świadczy 
fakt, że do pierwszej klasy 
w bież, roku zgłosiło się 
przeszło 100 kandydatów. 
Niestety, ze względu na 
szczupłość budynku na pier­
wszy rok można było przy­
jąć jedynie 40 chłopców.

zaobserwować, że w szkole zna­
lazł się zdolny element i że 
pełni prawdziwej ofiarności wy­
chowawcy z dyrektorem szkoły 
inż., Florianem Jóźwiakiem na 
czele otaczają młodzież troskli­
wą opieką. W uroczystości 
wzięli udział w charakterze go­
ści starosta powiatowy — Wła-

Nowy rok pracy
Liceum Ogrodniczo-Winiarskiego w Zielonej Górze

W sobotę, 18 bm. rozpoczął 
się w Liceum Ogrodniczo-Wi- 
niarskim w Zielonej Górze no­
wy rok szkolny. Do tej jedynej 
w Polsce uczelni zapisało 6ię w

III — 1 miejsce zdobyło Koło 
Śpiewacze ze Zdun.

W godzinach popołudniowych 
rozpoczęto właściwy festiwal 
ludowy. Otwarcia dokonał wi- 
cestarosta Chmielarz. a przemó­
wienie powitalne wygłosił bur­
mistrz Kobylina ob. Ciesielski. 
Podczas popisów wyróżnił się 
specjalnie zespół taneczny z 
Lutogniew, który wystąpił w 
regionalnych strojach wielko­
polskich.

W wyniku konkursów I miej­
sca i nagrody przechodnie u- 
zyskali w zespole śpiewaczym: 
Koło Śpiewacze „Lutnia" z Kro­
toszyna, w zespole instrumen­
talnym: orkiestra Zw. Zawód. 
Prac. Cukrowni Zduny, w ze­
spole tanecznym: Koło Z. M. P. 
Lutogniew.

Ponadto poszczególne zespoły 
otrzymały wartościowe nagrody 
w postaci nut, książek oraz dy­
plomów uznania, (fk)

Z wielkich dni
STAREJ PRAGI

Dobre i tanie towary polskie 
cieszyły się dużym powodzeniem

Korespondencja własna 
„Głosu Wielkopolskiego"

W tych dniach zakończyły 
do we Targi Praskie, w których 
50 krajów. W ciągu 10 dni przez tereny targowe przewinę­
ło się ponad milion osób, co świadczy nalepiej o popularno* 
ści tej wielkiej, międzynarodowej imprezy.
Targi Praskie znane były 

ludom słowiańskim juz 
przed tysiącem lat. Dzięki do­
godnemu położeniu geograficz­
nemu, Praga już w średniowie- 
-czu stała się największym cen­
trum handlowym, gromadzącym 
kupców z odległych krańców 
Europy i stanowisko to utrzy-

dysław Kołodziejczyk, przewo­
dniczący PRN — Krawczyk, wi- 
zytatorka — Zofia Pawłowska, 
dyrektor Państw. Liceum Mle­
czarskiego we Wrześni — inż. 
Antoni Bal, mgr Szllnger -1- 
przed stawi ciel Koła Rodziciel­
skiego oraz przedstawicielka 
Koła Ligi Kobiet.

Z wygłoszonych przemówień 
przebijała nuta głębokiej troski 
o młodzież i wola wychowania 
jej na dobrych fachowców i 
światłych obywateli. Niewątpli­
wie cel ten szkoła osiągnie, 
mimo licznych trudności, jakie 
jeszcze w tym roku będzie mu- 
siała pokonać. Dużą pomoc w 
tym względzie winny okazać u- 
czelni władze miasta Wrześni 
jak niemniej Koło Rodzicielskie 
i Szkolny Komitet Opiekuńczy. 
Sprawa rozwoju jedynego w 
Wielkopolsce Liceum Rolniczo 
Spółdzielczego winna też zna­
leźć jak najszersze echo wśród 
czynników, którym nie są obce 
przyszłość i wychowanie naszej 
młodzieży.

J. T.

tym roku prawie 100 uczniów.
Budynek liceum został w cza­

sie wakacji gruntownie przebu­
dowany i odnowiony. Równo­
cześnie urządzono w sąsiedniej 
willi wzorowy internat dla 
dziewcząt. Bursa dla chłopców 
mieścić się będzie w remonto­
wanym obecnie budynku przy 
ul. Botanicznej. Ponieważ tyl­
ko niewielka ilość uczących się 
może opłacać koszty utrzyma­
nia i wyżywienia, kierownictwo 
szkoły będzie miało poważne 
kłopoty ze zdobyciem fundu­
szów na prowadzenie interna­
tów.

Nauka w szkole trwa obecnie 
3 lata. Daje ona uczniom nie 
tylko podstawy teoretyczne, 
lecz również umożliwia im zdo­
bycie wiedzy praktycznej w 
warzywnictwie, sadownictwie i 
winią rsti wie.

Miejscowe czynniki winny o- 
toczyć rozwijającą się szkołę 
troskliwą opieką, wyjdą z niej 
bowiem fachowi ogrodnicy i 
winiarze, tak bardzo potrzebni 
na Ziemi Lubuskiej. (Zg)

Jak ratować męża? 
„MODA i ŻYCIE" 

nr 27 a 687

PRAGA, w wrześniu

się jubileuszowe Międzynaro* 
brali udział wystawcy ponad 

mała jeszcze do początków 
XVIII wieku.

Pierwsze nowoczesne targi 
zorganizowano w roku 1926. 
Odbywają się one w tzw. Pa* 
łacu Targowym, który jest naj» 
większym gmachem tego typu 
w całej Europie. Długość jego 
wynosi 140 m, szerokość 75 m( 
łączna kubatura aż 400 000 m®. 
Pałac Targowy pozostawia na 
każdym widzu niezatarte wra­
żenie, podobnie jak znacznie 
już mniejszy Pałac Przemysło­
wy, przeznaczony na eksponaty 
zagraniczne. Właśnie w tym 
ostatnim budynku mieściło się 
m. in. stoisko polskie z boga­
tym asortymentem wyrobów 
przemysłu mineralnego tek­
stylnego, węglowego, che­
micznego i spożywczego. 
Stoisko polskie było sta­
łe oblężone przez tłumy zwie­
dzających. Tłumy te najlepiej 
mówią o dobroci polskich arty­
kułów, świadczą również o za­
interesowaniu i przyjaźni, jakie 
żywią dla nas Czesi i Słowacy.

Wśród stoisk zagranicznych 
największe zainteresowanie bu­
dziło stoisko radzieckie, zajmu­
jące obszar około 2 tys. m kw. 
Był to wspaniały pokaz bogac­
twa i możliwości produkcyj­
nych wielkiego Związku Ra­
dzieckiego.

Wśród towarów czeskich 
oczy zwiedzających wabiły 
piękne eksponaty przemysłu 
szklanego, skórzanego i zabaw* 
karsikiego, biżuteria, no i pięk­
ne kryształy produkowane 
przez zakłady Boro-Krystal w 
Nowym Borze. Czesi są w tych 
dziedzinach prawdziwymi mi­
strzami. Sztuczna biżuteria pre­
zentuje się nawet smacznie o* 
kazalej od prawdziwej, tak że 
wylania się nawet pytanie po 
co właściwie kobiety tęsknią i 
wzdychają do złota. A. P.

17 TA wYkona O I**U najlepszy £ 

plakat •
n. t. walki 
z alkoholizmem

Wojewódzki Społeczny Komi­
tet do Walki z Alkoholizmem 
przy Okręgowej Radzie Związ­
ków Zawodowych ogłasza kon­
kurs na plakat, oparty na tema­
cie walki z alkoholizmem.

Plakat winien posiadać wy­
miary nie mniejsze jak 70X50 
cm., a nie większe jak 70X100 
centymetrów.

Biorący udział w konkursie 
może nadesłać dowolną ilość 
projektów. Projekty winny być 
wykonane w kolorach.

Lista nagród oraz skład Ko­
misji Kwalifikacyjnej zostaną 
podane osobno.

Termin nadsyłania prac kon­
kursowych upływa z dniem 31 
października 1949 roku.

Prace konkursowe należy 
przesłać na adres
Wojewódzki Społeczny Komi­
tet do Walki z Alkoholizmem 
przy Okręgowej Radzie Związ­
ków Zawodowych Poznań — 

Słowackiego^_______
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PROBLEMY OSTROWA

„Supeł" gordyjski
napisał Janusz Lilcowski

ostrowskiej 
cyfry

D obotnioy ostrowskich war- 
sztatów kolejowych opo­

wiadali mi o następującym zda­
rzeniu: Robotnica Maria Igna- 
eiak, wdowa utrzymująca troje 
uczących się dzieci, mieszkała 
w dwu małych pokoikach przy 
ulicy Kościuszki 2. Mieszkała 
na poddaszu, ale dzieci miały 
własny kąt do nauki. Właści­
cielka kamienicy ob. Korna- 
szewska ma przyjaciółkę, loka­
torkę tego samego domu — ob. 
Muszyńską, która posiadając 
cztery pokoje z kuchnią (na 
p ęć osób) miała poważny kło­
pot — brakło jej rupieciarni. 
Cóż więc uradziły otfle przyja­
ciółki, by ten „supeł" gordyj- 
ski rozwiązać? Po prostu wdo­
wie jeden pokoik zabrały, a w 
pokoiku, gdzie przedtem uczy­
ły się robotnicze dzieci — u- 
rządzono magazynik starych 
krzeseł, kanap, zużytych lamp, 
bielizny i zapraw.

Robotnicy opowiadając o tym 
zdarzeniu byli nieco wzburze­
ni, nie tyle samym faktem (bo 
ludzie są różni), ile bezradno­
ść.ą opinii społecznej, która w 
tej materii nic nie może zrobić. 
Bo według obowiązujących 
przemsów (znów te euiohe para­
grafy) ob. Romaszewska ma 
formalnie rzecz biorąc rację — 
w Ostrowie nie ma publicznej 
gospodarki lokalami.

♦ * *

Jeden z przodowników pra­
cy — ob. Grzelak mieszkał w 
jednym pokoju. Ma rodzinę zło­
żoną z 11 osób. Nie można mu 
było znaleźć mieszkania. Było 
jednakże (w roku 1948) miesz­
kanie, które przedtem zaj­
mował obecny minister zdro­
wia — dr Michejda. Trochę 
krępowano się napisać, że to 
minister, źe to nie wypada i 
tak dalej. W końcu jednak 
zdecydowano się. Poszedł list
— odpowiedź przyszła bardzo 
prędko. Treść brzmiała: „Za kil­
ka dni ureguluję sprawę mebli.
— Mieszkanie stawiam oczywi­
ście do natychmiastowej dyspo­
zycji". No i mieszkanie po mi­
nistrze dostał przodownik pra­
cy. Już się nie gnieździ rodzina 
Grzelaków w jednym pokoju.

A krępowano się napisać.
* * *

Przedwojenny major W. P. 
ob. Bukata — zajmuje przy uli­
cy Wolności mieszkanie cztero- 
pokojowe. 1 pokój zajmuje 
sublokator, resztę trzej domow­
nicy. Zarząd Miejski chce od-

RZEMIOSŁO GNIEŹNIEŃSKIE 

na wystawie w Poznaniu
W związku z 30-leciem Izby 

Rzemieślniczej w Poznaniu 1 z 
okazji „Dni rzemiosła wielko­
polskiego" odbyło się zebranie 
Okr. Zw. Cechów w Gnieźnie, 
na którym poruszono udział 
rzemiosła gnieźnieńskiego w

ODPOWIADAMY
CZYTELNIKOM

Wacław Mrozlelskl, Starczano- 
wo 7. Prosimy o cierpliwość. Wy­
niki konkursu geograficznego bę­
dą ogłoszone. Dotychczas nie mo- 
żerny ich jeszcze podać, gdyż o- 
trzymaliśmy pokaźny stos listów z 
rozwiązaniem i musimy je wszyst­
kie dokładnie przejrzeć, a to wy­
maga czasu.

WZYWAMY 
do udziału w ankiecie 
„Jak zwalczać 

alkoholizm"
Wojewódzki Społeczny Ko* 

mitet do Walki z Alkoholizmem 
przy Okręgowej Radzie Związ* 
ków Zawodowych ogłasza an* 
kietę wśród społeczeństwa na 
temat: „JAK WYOBRAŻAM SO* 
BIE WALKĘ Z ALKOHOLIZ­
MEM" oraz „CO UCZYNIĆ ABY 
NASI NAJBLIŻSI NIE PILI".

Najtrafniejsze odpowiedzi bę« 
dą publikowane na łaniach pra­
sy oraz nagradzane. Lista na­
gród zostanie ogłoszona osob­
no

Odpowiedzi na ankietę nale­
ży przesłać pod adresem: Wo­
jewódzki Społeczny Komitet do 
Walki z Alkoholizmem przy 
Okręgowej Radzie Związków 
Zawodowych w Poznaniu — 
Słowackiego 22.

Termin nadsyłania odpowie­
dzi upływa z dniem 10 paź­
dziernika br.
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dać cały budynek Kom. Miej­
skiej MO. Daje więc ob. majo­
rowi mieszkanie zastępcze — 
3-pokojowe, ale on nie dhce. 
Chce 4 pokojów i basta.

No 1 có>ż ma począć Zarząd 
Miejski? Opór jednego lokato­
ra uniemożliwia rozkwaterowa­
nie kilku instytilcjii: Bo na 
miejsce MO sprowadzi «ię 
przypuśćmy ZMP, a na miejsce 
ZMP inna instytucja. Sens całej 
tej kombinacji jest taki, by 
rozkwaterować władze i Insty­
tucje w sposób odpowiadający 
ich potrzebom przestrzennym, 
oraz w odpowiednim punkcie 
miasta.

Kiedy się nie da.
Nie da i już!

• * *
Ra*
•lę

Zapyitąjcie, czy Miejska 
da Narodowa zajmowała 
kwestią wprowadzenia publicz­
nej gospodarki lokalami. Oczy­
wiście zajmowała się, choć w 
sposób zgoła osobliwy.

W końcu 1947 roku MRN 
podjęła uchwałę o konieczno­
ści wprowadzenia publicznej 
gospodarki lokalami. W lutym 
1948 roku swą decyzję anulo­
wała — stwierdziła, że publicz­
na gospodarka lokalami jest w 
Ostrowie najzupełniej zbytecz­
na. W tym okresie na fotelach 
radnych zasiadało sporo posia­
daczy kamienic i dużych miesz-

Komitet Obywatelski TPPR 
powstać w Chodzieży

W ramach rozpoczynającego 
się w dniu 7 października mie­
siąca pogłębienia przyjaźni 
polsko-radzieckiej, będą orga­
nizowane jak co roku wieczo­
ry kulturalne, imprezy artysty­
czne, połączone z występami ze­
społów teatralnych muzycz 
nych i śpiewaczych. Dla oży­
wiania chodzieskiego Tow. PPR 
i kół powiatowych, powstał 
pierwszy w województwie Ko­
mitet Obywatelski TPPR w 
Chodzieży. Członkami-inspekto- 
rami tego komitetu zostali: inż. 
Harlender, nacz. poczty — 
Włodarkiewlcz, insp szk, Ho- 
rowski, naucz. Nawrocki, sędzia 
Wrzeszczyński,- burmistrz Stęp- 
n’ak. kom. MO Urbaniak, por. 
Kosydar, inż. Gogol, mec. Ka- 
źmierczak, dr Zapszał, przew. 
Rady Pow. Duczmalowa, kier. 
Zjedn. Energ. Włodarczyk, dyr.

wystaw’e rzemieślniczej. Z do­
tychczasowych zgłoszeń wyni­
ka, że rzemiosło gnieźnieńskie 
reprezentowane będzie jedynie 
przez 4 działy, a mianowicie: 
metalowy, garncarski, szewski 
i koronkarski, natomiast stola* 
rze, którzy pierwotnie zamie­
rzali wystąpić ze swymi ekspo­
natami, zrezygnowali z udziału 
w wystawie, (ml)

Ul Ml gromadzie Douiloleo hń 
przodownik i apteczka weterynaryjna

Zgodnie z planem, woj. poznańskie posiadające 4.447 gromad 
miało przeszkolić w ciągu 2 lat (49 1 50) 3.300 gromadzkich przo. 
downtków weterynaryjnych Tymczasem do 1 lipca br. przeszkolo­
no 2.645 kandydatów etyli 8O’'« z ogólnej ilości przewidzianej na 
rok 1949 1 1950. Specjalne kursy organizowane zostały przez Mini­
sterstwo Rolnictwa, celem przyjścia wsi z szybką pomocą wetery­
naryjną dla zapobiegania chorobom zwierząt.

Po powrocie z kursów przo­
downicy weterynaryjni czuwać 
będą nad zdrowiem Inwentarza 
domowego przez co przyczynią 
się do podniesienia hodowli i 
produkcji zwierzęcej. Chodzi tu 
przede wszystkim o zapobiega­
nie chorobom oraz ich leczenie, 
w wypadkach zaś poważniej­
szych o natychmiastowe zgła­
szanie chorych zwierząt w gro­
madzie, do leczniczych punktów 
weterynaryjnych, względnie do 
najbliższego lekarza wetery­
narii.

Chcąc przyjść z pomocą rol­
nikom Powszechny Zakład U- 
bezpieczeń Wzajemnych prze­
kazał podczas tegorocznych do­
żynek do dyspozycji Powiato­
wych Związków Samopomocy 
Chłopskiej 39 apteczek zawie­
rających instrumenty, przybory 
i medykamenty niezbędne przy 
udzielaniu pomocy przez przo­
downików weterynaryjnych. W 
najbliższym czasie PZUW do­
starczy jeszcze dodatkowo do 
powiatów woj. poznańskiego 
150 takich apteczek. Za przy-

Jesienią 1948 ro» 
•twierdzono ko-

kań. Dopiero 
ku ponownie 
nieczność publicznej gospodar­
ki lokalami. W rezultacie w 
Warszawie nie wiedziano, c»e* 
go właściwie w tym Ostrowie 
cthcą i co o tym w ogóle sądzić. 
Trzeba było Inicjatywy 1 auto­
rytetu partii, która się proble­
mem energicznie zajęła, by wy­
tłumaczyć w etolicy, że węzeł 
gordyjski problemu mieszka­
niowego trzeba przeciąć.

Pozostaje nam jeszcze wy­
tłumaczyć sprawę cyfry „i,7". 
Tyla bowiem przypada w O-

246 kursów dla analfabetów
prowadzę związki zawodowe

Rozpoczęta w tym roku wiel­
ka ofensywa przeciwko smut­
nej spuściżnie rządów sanacyj­
nych — analfabetyzmowi daje 
już realne wyniki. Po sporzą­
dzonej rejestracji analfabetów 
przystąpiono do tworzenia w 
poszczególnych miastach, mia­
steczkach i wsiach kursów na­
uczania początkowego. Do ak­
cji tej włączyły się także 
związki zawodowe.

Od dnia 1 bm. Wydział Kul­
turalno-Oświatowy ORZZ uru­
chomił w Poznaniu w Szkole 

fabrykl porcelany Nowak, dyr. 
fabryki porcelitu Wałkowski, 
starosta Portala, wicestarosta 
Michałowski, sekr. Wydz, Pow. 
Drew®. (Ko) 

Z pieśnią i tańcem
przez miasta i wsie

Był wtedy 1945 rok. Członkowie nowopowstałych sek­
cji: baletowej i scenicznej przy poznańskiej fabryce H. 
Cegielski głowili się nad tym,

— A może w stołówce?
Myśl była dobra Scenę zro­

biono na razie prowizoryczną, 
a później... 30 młodych ludzi 
zabrało się energicznie do pra­
cy i — w październiku odbyło 
się pierwsze przedstawienie. 
Wystawiono „Laleczkę z sas­
kiej porcelany". Potem młodzi 
entuzjaści odwiedzali tzpitale 
wojskowe, wyjeżdżali na wsie, 
do zapadłych miasteczek. Do 
końca roku zorganizowali 15 
występów.

Wymienione sekcje powstały 
w maju 1945 roku z inicjatywy 
rady zakładowej. Na czele kół­
ka scenicznego stanęła Bene­
dykta Krzyżanowska, baleto­
wym zespołem zajęła się Zofia 
Chmielewska (od maja br. kie­
ruje nim M. Kasówna). Odtąd 
zaczęła się praca nie na żarty.

kładem wyżej wymienionej in­
stytucji powinny pójść wszyst­
kie gminy, tak aby w każdej 
gromadzie była apteczka wete­
rynaryjna wraz z potrzebnymi 
instrumentami chirurgicznymi.

Ponieważ zdarzają się bardzo 
często wypadki, że rolnicy nie 
zgłaszają chorych zwierząt 
(zwłaszcza ubezpieczonych) le­
karzom weterynarii, względnie 
wzywają lekarzy za późno prze­
to przodowmcy weterynaryjni 
winni uświadomić wszystkich 
członków gromady, że przez ta­
ką lekkomyślność, opieszałość 
lub niedbalstwo powodują wiel­
kie straty dla siebie 1 dla Pań­
stwa.

Dlatego też PZUW urządza 
wkrótce jednodniowy kurs dla 
przodowników weterynaryjnych 
celem zaznajomienia ich z wy­
maganiami Zakładu, a za wyda­
tną pracę wynagradzać ich bę­
dzie premiami. Kurs taki będzie 
bardzo pożyteczny i radzimy 
wszystkim przodownikom wete­
rynaryjnym ze wsi, aby wzięli 
w nim udział, (pl)

strowłe mieszkańców na jedną 
izbę. W Gnieźnie przypada po­
nad 3 osoby, a nie ma takiego 
tłoku. Tam jednak nie ma zbyt 
wielkich dysproporcji. Trzy o- 
•oby nie zajmują 7 pokoi, a 11 
osób jeden pokój.

Wszystkie niemal kłopoty 
mieszkaniowe rozwdąże w O- 
strowie publiczna gospodarka 
lokalami. Wejdzie ona w życie 
już za kiTka, najdalej kilkana­
ście dini. Powita ją z zadowo­
leniem dwadzieścia tysięcy ro­
botniczej ludności Ostrowa.

Janusz Llkowskl

Podstawowej nr 33 przy ul. Ja- 
rochowekiego Ośrodek Naucza­
nia Początkowego. W Ośrodku 
tym uczą «dę analfabeci zamie­
szkujący w Poznaniu. Kierow­
nikiem kursu jest ob. Józef Na­
wrocki. Dotychczas z poszcze­
gólnych zakładów pracy zgłosi­
ło się 50 analfabetów.

W całym okręgu zw. zaw. 
czynnych jest w tej chwili 246 
kursów nauczania początkowe­
go zorganizowanych przez in­
spektoraty szkolne, a prowa­
dzonych przez związki zawód. 
Największą liczbę kursów po­
siadają powiaty kaliski i koniń­
ski.

Wszystkie powiatowe rady 
ziwńązków zawodowych i związ­
ki branżowe prowadzą ró­
wnież pewną ilość kursów na­
uczania początkowego. Specjal­
ne nasilenie akcji nauczania 
analfabetów zaobserwować mo­
żna wśród członków Zw. Zaw. 
Prac. Rolnych, (wm)

gdzie urządzić pierwszy wy-

Obie sekcje organizowały co­
raz to nowe imprezy, dając 
przedstawienia w skromnej 
świetlicy i poza nią: w mieście 
i na prowincji. W następnym 
roku liczba występów wzrosła 
do 31, zaś w 1948 roku do 130 
(z czego 66 przedstawień na te­
renie miasta 1 22 na prowincji). 
W 1948 roku zespół sceniczny 
wziął udział w ogólnopolskim 
festiwalu zespołów świetlico­
wych, wystawiając „Drogę do 
świtu" Pepłowskiego.

— Zajęliśmy wtedy — mówi 
kier, zespołu Krzyżanowska — 
pierwsze miejsce w elimina­
cjach wojewódzkich. Wysta­
wialiśmy poza tym takie sztu­
ki jak „Ich czworo" — Zapol­
skiej, „Niedźwiedź" 1 „Oświad­
czyny" — Czechowa, „Gospo­
darz to ja" 1 in. W tym roku 
zorganizowaliśmy wieczór po­
święcony poezji Mickiewicza, 
który skadał się z inscenizowa­
nych fragmentów z „Konrada 
Wallenroda", „Pana Tadeusza", 
„Dziadów".

Zespoły sceniczny I baletowy 
mają własne kostiumy, które 
w miarę potrzeby są uzupeł­
niana. Sekcja baletowa liczy 40 
osób, w repertuarze ma około 
20 tańców, Do sekcji tej dołą­
czyć także trzeba niestrudzone­
go pianistę — Gabriela Jasiń­
skiego.

— A oto nasi najstarsi i naj­
wierniejsi aktorzy: Janina Kutz- 
nerowa (pierwsza zgłosiła 6ię 
do zespołu), która przy tym jest 
dzielną urzędniczką w registra- 
turze, Stanisław Skwarnickl 
(kreślarz), Wład. Andrzejczak 
(rachmistrz), Kazimiera Grabia- 
kówna, Bogdan Jaworski 1 Ma­
rian Kąkolewski — mówi kiero­
wniczka. — W tej chwili przy­
gotowujemy m. in. wieczornicę 
puszkinowską, która będzie 
składała się z szeregu oryginal­
nych inscenizacji... Dodać tak­
że należy, źe naszym naczelnym 
i niezastąpionym dekoratorem 
jest Eugeniusz Pohland.

Współudział w wieczorkach 
świetlicowych bierze 4-głosowy 
(składający się z 61 osób) chór 
mieszany, w stadium organiza­
cji jest orkiestra świetlicowa. 
Poza tym istnieją: sek­
cja solistów 1 sekcja plastycz­
na; ta ostatnia liczy 10 człon­
ków, których prace znalazły się 
na wystawie w poznańskim Sa­
lonie Plastycznym. (en)

Troska o upowszechnienie oświaty 
cechowała zjazd nauczycielstwa śremskiego
W Śremie odbyła się powia­

towa konferencja, w której u- 
czestniczyło koło 260 nauczy­
cieli wszystkich typów szkół. 
Konferencję zagaił inspektor 
szkolny p. Ziętek. Referaty na 
temat: „Walka o pokój i stosu­
nek Państwa do Kościoła", „Po­
lityka oświatowa na terenie po­
wiatu śremskiego" oraz „Rola 1 
zadania zakładowych organiza­
cji zawodowych" wygłosili: ob. 
Bukowa z Dolska., insp. Ziętek 
i prezes Walkowiak.

Referat pierwszy był syntety­
cznym ujęciem wszystkich dą­
żeń 1 oświadczeń w sprawie po­
koju i stosunku Państwa do Ko­
ścioła. W drugim referacie 
przedstawił inspektor szkolny 
zdobycze naszego powiatu w 
dziedzinie szkolnictwa, kultury 
1 oświaty dorosłych. Przed woj­
ną było w powiecie 150 etatów 
nauczycielskich, dziś jest 199, 
na 1 nauczyciela przypadało 
wtedy 60 dzieci, dziś 40. W 
trzecim referacie przedstawiono 
nową strukturę związków za­

Blisko 17 000 członków
liczą związki zawodowe w Ostrowie

W ub. niedzielę pod przewod­
nictwem ob. M. Jańczaka obra­
dowało 150 delegatów Związ­
ków Zawodowych z terenu mia­
sta i powiatu ostrowskiego. 
Centralną Radę Zw. Zaw. repre­
zentował ob. Bączkowski,

Ze sprawozdania dowiedzie­
liśmy eię, że na terenie miasta 
i powiatu jest 16 oddziałów i 9 
kół zw. zaw. obejmujących 
16.638 członków, w tym 2675 
kobiet 1 521 młodocianych.
Członkowie ci rozmieszczeni są 
w 663 zakładach pracy. Spośród 
183 przodowników pracy dwóch 
zostało nagrodzonych orderem 
Sztandaru Pracy. Przy Zw. Zaw. 
istnieją 22 świetlice, 25 biblio­
tek i na razie 2 zespoły arty­
styczne.

Delegaci wybrali nową Pow. 
Radę Zw. Zaw., do której we­
szli ob. ob.: M. Jańczak —

Chłopiec poszarpany

przez granat
12-letni Leon Mencel z Zie- 

mina, pow. Kościan, pasąc na 
łące krowy, znalazł pocisk ar­
tyleryjski, przy którym rozpo­
czął manipulować. W pewnym 
momencie pocisk wypalił, ury­
wając mu lewą rękę. Ponadto 
chłopiec doznał ogólnych obra­
żeń ciała.

Nieszczęśliwego chłopca 
przewieziono w stanie ciężkim 
do szpitala, (jk)

Bieg na przełaj
w Kościanie

W ramach trójmeczu lekko­
atletycznego, odbędzie się dnia 
25 9 br. o godz. 14 na Stadio­
nie Miejskim doroczny bieg na 
3000 m o puchar przechodni.

l- - - - - - -  KĘPNO - - - - - - - j
Zmiany 1 nominacje w szkolnic­

twie. Z nowym rokiem szkolnym 
zostały dokonane zmiany na sta­
nowiskach. Na miejsce kierownika 
szkoły podstawowej nr 1 p. Halar- 
dzińskiego został mianowany pre­
zes Z. N. P. p. Hipolit Młynarz, 
dotychczasowy kierownik Szkoły 
Nr 2. Stanowisko kierownika szko­
ły nr 2 objął nauczyciel p. Igna­
cy Klimaszewski. Podinspektorem 
do Walki z Analfabetyzmem mia­
nowany został p. Zając, kierow­
nik szkoły z Rogaszyc. Dyrekto­
rem Średniej Szkoły Zawodowej 
został p. Eugeniusz Józefowskt.

(wm)

i- - - - - -  KOŚCIAN - - - - - - 1
Pod zarzutem dokonywania nie­

dozwolonych zabiegów organa M. 
O. aresztowały 39-letnią Katarzy­
nę Włodarczak zamieszkałą w 
Kościanie przy ul. Gen. Świer­
czewskiego. (jk)

Z sali sądowej. Za czynny opór 
władzy skazany został przez Sąd 
Grodzki w Kościanie Józef Kostań- 
ski z Czempinia ra . ok więzienia. 
Michał Kaczmarek zam. w Miąsitko- 
wie pow. Leszno otrzymał 6 mie­
sięcy więzienia za czynną zniewa­
gę funkcjonariusza pocztowego.

Na ostatnim posiedzeniu M. R 
N, w dniu 16 bm. ustąpił ze sta­
nowiska przewodniczącego p. Po­
niatowski. który opuszcza nasze 
miasto. Nowym przewodniczącym 
został wybrany p. Skrzypczak.

wodowych w zastosowaniu do 
ZNP.

W obszernej dyskusji, która 
przeciągnęła się do godzin po­
południowych zabierali głos 
ob. ob.: Pankowski, Sławiński, 
Janiszewska, ’ Marcinkowski, 
Stróżyńska, Żychska, Bednar­
ski, Horowski, Rusek, Kita, Ka­
sztelan, Chełmiński, Komorow­
ski, Gumułkówna, Adamczewski, 
Godlewska, Kiełczewski i Ba­
naś.

W drugim dniu obradowało 
siedem sekcji, zajmując się o- 
maiwianiem programów szkol­
nych i ich realizacją. Podsumo­
wując dyskusję delegat Kura­
torium ob. Arent zaznaczył, że 
nauczycielstwo śremskie wyka­
zuje zupełną zgodność ze sta­
nowiskiem Rządu jeśli chodzi o 
stosunek Państwa do Kościoła. 
W powiecie śremskim widać 
wielki dorobek w dziedzinie 
szkolnictwa, dbałość o upo­
wszechnienie oświaty i troskę o 
przyspieszenie likwidacji anal­
fabetyzmu, (jh)

przewodniczący, W. Bauman — 
sekretarz, M. Jędrzejak — z-ca 
przewodu. oraz członkowie: K. 
Horosiewicz, A. Izydorski, M. 
Kałuż' i L. Kwiatkowski, H. 
Lorycl W. Olejniczakowa, T. 
Bekas i Sz. Zawadka, (md)

B KRONIKA
WRZESIEŃ

NIEDZIELA I Słońce w.: 6.42 
Ładysława I zach.. 18.45 
Włodzlsława | Księżyc w.: 10.51 

zach.: 19,41

OSTRÓW
Oddział Redakcji 1 Administra­

cji: Ostrów ul. Wolności 20 m. S 
tel. 422.

Ważniejsze telefony: Pow. Ko­
menda M. O. - 579. Komisariat 
Miejski — 816. Ochotnicza Straż 
Pożarna — 350, Informacja Kole­
jowa 601 1 602, Informacja Pocz­
towa — 02 i 03, Szpital Powiato­
wy (ul Starokaliska) — 435.

Repertuar kin: Piast — „14 
Lipca" — prod. francuskiej, Słoń­
ce — „Dni zdrady" produkcji cze­
skiej.

Powitanie wojska. Kilkumiesięcz­
ny letni okres ćwiczeń wojsk, do­
biegł końca. Ostrowska jednostka 
wojskowa powróciła do koszar w 
dniu 22 • bm. Na Tynku oczekiwa­
ła wojsko młodzież ze wszystkich 
szkół oraz licznie zgromadzeni 
mieszkańcy mista z przedstawicie­
lami władz, partii politycznych, 
organizacji społecznych i członka­
mi Towarzystwa Przyjaciół Żoł­
nierza na czele. W serdecznych 
słowach przemówił do oficerów i 
żołnierzy w imieniu społeczeństwa 
miasta i powiatu przewodniczący 
PRN, p. Jan Wielgosz. W imieniu 
żołnierzy dziękował za miłe powi­
tanie nowy dowódca jednostki 
wojskowej.

Apel do członków Z. S. ’,Kole­
jarz — Ostrowla". Apel nasz o od­
budowę basenu pływackiego w O- 
słrowie zrozumiany został przez 
władze miejskie, które rozpoczęły 
już pracę. Wobec powyższego 
przy budowie basenu będziemy 
musieli pomóc, przede wszystkim 
przy wykopach ziemnych. W zwią­
zku z tym wzywamy członków 
Z. S. „Kolejarz — Ostrowia" do 
stawienia się w sobotę, dnia 24 
września br. o godzinie 16, na 
miejscu budowy basenu, w celu 
podjęcia robót. Pracować będzie­
my co najmniej po dwie godziny 
dziennie, w czasie od 24 września 
do 8 października br. w godzinach 
od 16 do 23 (teren budowy oświe­
tlony elektrycznie). Zarząd apelu­
je do członków, aby nie uchylali 
się od dobrowolnej pomocy i wy­
kazali, że są uświadomionymi i 
zdyscyplinowanymi spotrowcami. 
Obowiązkiem naszym jest również 
uświadamianie innych o potrzebie 
pomoc” w budowie upragnionej 
pływalni w Ostrowie Wlkp.

Ze sportu. W niedziele, dnia 25 
bm. o godz. 19 w Hali Wojskowej 
przy ul. Ułańskiej zostanie roze- 
grany mecz bokserski o mistrzo­
stwo „A" klasy P. O. Z. B. mię­
dzy Z. S. „Włókniarz" — Kalisz 
i Z. S. „Kolejarz — Ostrowia”. 
W walkach wezmą m. in. udział; 
Nowaczyk, Woźniak. Grzelak, Kó­
łeczko ścigała, Nowak.

Racjonalne żywienie rodzinyl 
Pod tym hasłem organizuje Powia- 
towy Zarząd Ligi Kobiet w Ostro­
wie kurs gotowania. Będzie on o- 
bejmował w pierwszym rzędzie 
przygotowywanie potraw jarskich, 
bardzo tanich, a zawierających du­
żo witamin Kurs przeprowadzony 
zostanie w Publicznej Średniej 
Szkole Zawodowej przy ul. Wol­
ności 10, w godz. od 17 do 20. 
Sekretariat Ligi Kobiet (ul. Party­
zancka) przyjmuje w dalszym cią­
gu zapisy na kurs, który rozpocz- 
nie się w dniu 26 września br.
‘ -1- (md)



W pierwszą bolesną rocznicą śmierci ukocha­
nego męża i drogiego tatusia, śp.

Czesława Mąką
odprawiona zostanie msza św. w poniedziałek, I 
26 września br„ o godz. S w kościele para- ■ 
fialnym św. Wojciecha,

o czym donoszą życzliwym pamięci Zmar- M 
tego
11269 żona z synami E

Zarząd Gminny w Tarnowie Podgórnym powiat 
Poznań ogłasza przetarg nieograniczony na budowę 
sieci rozdzielczej niskiego napięcia 220/380, w gro­
madzie Tarnowo Podgórne.

Oferty w podwójnych zalakowanych kopertach 
oraz wadium w wysokości 2% sumy kosztorysowej 
należy składać w Zarząd^ Gminnym do dnia 30. 9. 
49 r., godz. 15.

Otwarcie ofert nastąpi w dniu 1 X 1949 r. o go­
dzinie 14 w biurze Zarządu Gminnego.

Podkładki kosztorysowe można odebrać w Zarzą­
dzie Gminnym.

Za Zarząd Gminny 
9a-203___________ Wójt

Ogłoszenie o przetargu
CENTRALA MIĘSNA — Przedsiębiorstwo Państwowe 

Wyodrębnione, Oddział W Poznaniu
ogłasza t

PRZETARG 
na sprzedaż:

1 motoroweru marki „Hercules“ oraz
3 samochodów osobowych marki D K. W., Adler 
i B. M. W.

Oferty w zalakowanych kopertach z napisem „Prze­
targ, na sprzedaż, samochodów" należy składać w na­
szym Oddziale Transportowym w Poznaniu, ul. Cheł­
mońskiego 22, parter lewo. Tam też uzyskać można 
wyczerpujące informacje.

Ostateczny termin składania ofert upływa dnia 11. 
10. 49 <r. godz. 9. Otwarcie ofert nastąpi komisyjnie 
dnia 11. 10. 49, godz. 10. Komisja zastrzega sobie prawo 
dowolności •wyboru oferenta.

Przeznaczone na sprzedaż pojazdy mechaniczne 
oglądać można każdego dnia w godz. 8—15 w Bazie 
Samochodowej, Poznań, ul. Bonin 16/17.

Do ceny kupna dolicza się 1 proc, tytułem podatku 
od nabycia praw majątkowych. Sa-187

Wolne
Apteka blisko Poznania poszu. 
kuje magistra(y) lub egzem, 
pomoc. Warunki do omówienia. 
Oferty referencjami Głos Wiel- 
kopolski nr 9a-145._ _
Pomoc domowa potrzebna. ■— 
Grunwaldzka 41b. m. 3. 11200
Gosposia samodzielna. uczci, 
wa. potrzebna Dobre warunki. 
Grunwaldzka 43 m. 6, tele­
fon 66-47. godz. 16—18.

p5641

Fachowców
z branży złomowej 
przyjmie

CENTRALA ZŁOMU
Poznań, św. Marcin 61 

' FJ776
Uczennica krawiectwa dam­
skiego specjalność: płaszcze, 
kostiumy, potrzebna. — Adres 
wskaże: PAR, Ratajczaka 7, 
dla 9,490._______ p5652
Szef kuchni, specjalista dzi- 
czyźnie. potrzebny. Zgłoszenia: 
Spódzielnia „Jedność Łowiec­
ka", Poznań. Świerczewskie­
go 19.____________  P5658
Siolarzy na krzesła przyjmie 
Wytwórnia Krzeseł i Stołów. 
Poznań Dąbrowskiego 81.
_____________________ 1J206 
Technik dentystyczny potrze­
bny do Wolsztyna Oferty Głos 
Wielkopolski nr 11218._____
Ekspedienta do wszelkich 
prac biurowych, młodszego, 
poszukuje tutejsza firma tran­
sportowa Dokładne oferty Gł. 
Wielkopolski_nr_11223.______
Chłopca do posyłek z uczci­
wej rodziny. Stachowski. Dom 
Spedycyjny. Małe Garbary 9 

11222

Polonista potrzebny zaraz. Zgło­
szenia: Sekretariat Szkoły 
Przemysłowej, ul. Kościelna 37. 
_____________________ C2022 
Uczeń kołodziejski potrzebny 
zaraz. Zakrzewski. Nochowo, 
poczta i powiat jSrem. Oa^Ol 
Uczeń piekarski może się zgło­
sić. Stefan Hirowski, Czempiń 
ul. Diuga nr 2._______ £1784
Potrzebno panienki do zaba­
wek, umiejące szyć. Zgłoszę, 
nia. Paderewskiego i._ p5673 
Potrzebna specjalistka na wy­
roby szytych wypychanych 
zwierząt (misie). Wytwórnia 
Zabawek Kozia 8, p5670
Pomoc domowa gotowaniem, 
uczciwa, potrzebna. Mickiewi­
cza 34. m. 10.______p5667
Ogrodnik specjalista: goździki, 
róże, cyklameny, do większego 
ogrodnictwa pod Poznaniem. 
Pensja według ugody. Oferty. 
PAR, Poznań. Ratajczaka 7, 
dlą 9,501.____________ p5663
Przedstawicieli branży zegar, 
mistrzowsko-złotniczei poszu­
kujemy. Oferty: PAR. Poznań, 
Ratajczaka 7. dla 9,525. 
_____________________ P5681 
Pomoc domowa, czysta, ucz. 
ciwa. potrzebna. Garbary 24. 
m, 5.________________ p5690
Dyrekcja Miejskiego Liceum 
Ogólnokształcącego w Łosicach, 
pow. siedlecki, poszukuje nau. 
czycieli(lki) języka łacińskie, 
go i geografii. Warunki bar­
dzo dobre, mieszkanie zapew. 
nione. 9a-207

Szuka posady

nowom nHmuiwtiiiił drobib liii
Okr. Oddz. w Poznaniu* JunikOWle
przyjmie nałychmiasf

kobiety doskubania drobiu
- Dojazd do miejsca pracy, odjazd autobusem 
od ostatniego przystanku tramwajowego na 
Górczynie. Higieniczne warunki pracy ((szat, 
nia z szafkami).
Zgłoszenia: Tuczamla 1 Rzeźnia Drobiu 

C.S.M.J. Okr. Oddz. w Poznaniu-jrunikowie.
 Oą-199

Ogłoszenie o licytc c|l
Zjednoczenie Energetyczne Okręgu Poznańskiego 

w Poznaniu ogłasza przetarg ofertowy na sprzedaż:
1 samochodu ciężarowego 3 t marki Guy
1 samochodu osobowego marki DKW
1 ciągnika 25 KM marki Hanomag
1 motocykla marki imperial.

Samóohody można oglądać na terenie Z.E.O.P. 
przy ul. Gen. Świerczewskiego 1, narożnik.

Oferty należy składać w Oddz. Transportów do 
dnia .28. 9. 49 godz. 12.

Zjednoczenie zastrzega sobie prawo unieważnienia 
przetargu bez podania powodów oraz prawo wyboru 
oferenta. ' 9a-205

Sprzedaż samochodu osobowego
Zakłady Wytwórcze Ogniw i Baterii w Poznaniu, 

ul. Grochowe Łąki 4 w dniu 24 września 1949 r. o go­
dzinie 12 dokonają sprzedaży najwięcej dającemu

a) samochodu osobowego marki „Wanderer" z pię­
cioma oponami — cena szacunkowa 200.00*,— zł.

b) przyczepki jednoosiowej marki „Wilis** z dwo­
ma oponami — cena szacunkowa 35.000,— zł.

Przedmioty przetargowe są do oglądnięcia w ga­
rażu Zakładów przy ul. Grochowe Łąki 4.

Sprzedaż przetargowa odbędzie elę W biurach ~ 
kładów przy ul. Grochowe Łąki 4.
9a-206 Dyrekcja Zakładów

Za-

Nauka
Fortepianowej gry udziela po. 
czątkującym. zaawansowanym, 
pedagog. — Ratajczaka lla. 
m. 115,_____________P^639
Tańców nowoczesnych naro­
dowych. step, wyucza M. Szczu- 
rek, Zeylanda 2.___ __ p5199
Koedukacyjne Kursy Maszyno, 
pisania metodą dziesięciopal 
cową. Kupiecki Instytut Wie. 
dzy Zawodowej. Ratajczaka 36 
Telefon 504 70.______ p5198
Nowoczesne kursy kroju mę­
skiego i damskiego, zatwier­
dzone przez Kuratorium, roz. 
poczynają się 5 października. 
Przybylski. Poznań. Marsz. Ro. 
kossowskiego 86. 10963
Kursy stenografii rozpoczyna 
my 4 października Kupiecki 
Instytut Wiedzy Zawodowej 
Zgłoszenia: Ratalczaka 36.

P5582
Tańców nowoczesnych wyucza 
Adela Szczurkówna. Jan Szczu­
rek al. Marcinkowskiego 2a.

11080
I Kursy Kosmetyki i Masażu 
leczniczego rozpoczęły zapisy. 
Działyńskich 7 m. 7. tele­
fon 88-31. 16—18. p5611
Kupiecki Instytut Wiedzy Za 
wodowej rozpoczyna 4 paź 
dziernika 3-miesięczne kursy 
księgowości: podstawowy, wyż 
szy; 6 miesięczny kurs handlo. 
wo-administracyjny fnforma 
cje. zapisy: Zwierzyniecka 13 
telefon 500 94; Potockiej 16 
godz 17—19. P5604

Osobiste
„Avlra", Dąbrowskiego 1 — 
Oczka podnosi na poczekaniu 
ceruje mereżkuie okrętkuje.

_________P5184

P. P. B. ODDZIAŁ 6
W GORZOWIE WLKP. ul. Mieszka I 28

zatrudni natychmiast

techników budowlanych 
planistę 

oraz elektryków
malarzy
murarzy
ślusarzy - hydraulików

Zgłoszenia osobiste lub pisemne do Referatu 
Personalnego 9a-19J

Dekarzy 
Murarzy 

Robotników 
przyjmie natychmiast 
z zapewnieniem pra­
cy na okres zimowy. 
Miejskie Przedsiębior­
stwo Budowlane Po- 
fcnań, ul. Grobla 15 — 
p. 16.9a-197

Stare świece samo­
chodowe 14—18 mm 
z nieuszkodzoną por 
celanką i elektrodą 
w każdej ilości sta­
le kupuję. Dla war. 
sztatów dogodne wa 
runki zamiany. —

MM
Poznań, Daszyńskiego 17 
(Górna Wilda). p5110

OGŁOSZENIA DROBNE*^
Domek, 8 pokoi wolnych i o. 
gród. Wilda zaraz. Oferty nr 
1806: Czytelnik. Armii Czer­
wonej L_____________ C19B9
Kamienice składami, idealne 
połowy, także wypalone; dom- 
kl ogrodami, wolnymi miesz. 
kaniami; tereny: ogrodnicze, 
sadownicze: parcele, poleca, 
poszukuje Hinz. Piekary 19. 
| __________ P5623
Pianina, fortepiany, fisharmo. 
nie. taborety fortepianowe, 
gruntowne remonty — poleca 
Betting, Leszno. _____ 9a-189
Willa, wolne mieszkanie ogród 
owocowy. Puszczykowo — 
1 500 000; parcele willowe, 
blisko tramwaju: 115o ms — 
650 000 670 m’ — 460 000. 
6600 m! Dębiec — 1 100 000. 
Nowak. Wyspiańskiego 16.

11199

Makinę .Plaubla II S" chrom, 
stan pierwszorzędny. Dąbrów, 
skiego 143, m. 6____ -p5651
Szyny kolejki polnej, również 
na słupki parkanowe. wywrot­
ki. obrotnice sprzedaje M. Czu. 
bek i Ska Libelta 10 tele­
fon 21-74. C2010
Futro łapki karakułowe, szczu­
płą. Czerwonej Armii 9. m. 7. 
godziny popołudniowe. c2009
Parcelę sprzedam: 5-hektaro- 
wą, 3'/:!-hektaroW4 oraz 2'/t- 
hektarową. Wiadomość: Marian 
Nowak. Piątkowo Stare pod 
Poznaniem.___ _______ 11201
Kombinezon skórzany, ciepły, 
nowy sprzedam. Sw. Józefa 6. 
m, 15_______________ 11154
Radio 5-lampowe nowe. 3 za­
kresy. zmienny. Kopczyńskie- 
go 18. m. 1. 11142

CIEŚLI
1 ROBOTNIKÓW 

budowlanych prźyj- 
mie natychmiast

Przedsiębiorstwo Bu­
dowlane, — Poznań, 
27 Grudnia I ptr.

 p5668

PŁASZCZĘ 
męskie 1 damskie — 
ubrania ■— spodnie — 
materiały — poleca 
J. Szymczyńskt, Dą­
browskiego 9/11, na­
przeciw Ubezpiecz. 
Społecznej. 9a-152

SAH10CHIBY
na rozbiórkę
kupuje

T. Czajczyńskl,
Poznań,

ul. Dąbrowskiego 89,
tel. 20-14. p5678

Konie na rzeź kupuję, odbiór 
samochodem Zgoła Poznań 
Masztalarska 8 telefon 20 20 
____________________ p5167
Samochód osobowy spiesznie 
kupię. Zgłoszenia: tel. 87-29. 
____________________ C2008 
Kuplę fotoaparat ..Ontoflez". 
Zgaszenia: Długa 9, m 4a. 
_____________________k963 
Frezarkę średniej wielkości 
kupię. Kościelna 17. biuro. 
__________________ 11216 
Domek-willkę Poznaniu lub o. 
kolicy ogrodem do 6 morgów, 
najchętniej przy wodzie. — 
Oferty Glos Wlkp. nr 11196.

IUSPEKW KOniROll
Zjednoczenia Przemysłu Taboru 

i
Sprzętu Kolejowego I Rzecznego

zaangażuje na stanowiska

insoeKiorfiis wron 
wysoko kwalifikowanych pracowników 
przemysłu ze znajomością rachunko­
wości I organizacji dużych przedsię­
biorstw przemysłowych (możliwie me­
talowych)

oraz samodzielną siłę

adifflnlsiracll rasslii
na kierownicze stanowisko w biurze.

Z^osxen:a z wnioskiem I życiorysem w 3 
eg^Lwolarzach w Naczelnym Inspektoracie 
Kontroli „Tasko", Poznań, ul. Daszyńskiego 160.

9a-210

Pomoc domowa, starsza, z do. 
brym gotowaniem zaraz. Oler. 
ty Głos Wlkp. nr 11247. __
Przychodnia pomoc domowa, 
kochająca dzieci, zaraz po­
trzebna. Małeckiego 22. m 13. 
___________________  11239

Pomocnik piekarski (piec pier­
siowy) potrzebny. Wosinski, 
Dolsk_ pow. Śrem. ___ 1J_229
Gosposia natychmiast potrze­
bna Słoneczna 10. m. 4.
_____________________ 11255 
Odlewnia Żeliwa Ciągliwego w 
Drawskim Młynie D°w. Czarn­
ków. woj. Poznań, przyjmie 
natychmiast siłę kwalifikowa. 
ną na stanowisko kierownika 
inwestycji i remontu. Zgłosze­
nie kierować pod w. w. adre­
sem._____  9 a A 91
Państw. Ośrodek Szkol. Leśnik 
Majątek Śrem, poczta Kamie, 
nieć Ząb. woj. Wrocław, po. 
trzebuje zaraz księgowego- 
magazyniera. karbowego, 
szwajcara, kowala, robotni, 
ków dniówkowych. Warunki 
wg umowy zbiorowej. 9a-192

APTEKA
Ufiezjimalni Sitiral 

w Gnieźnie
poszukuje 

300MB 
aptekarskich do punk­
tów rozdawnictwa le­
ków w Środzie. Wrześ­
ni i Żninie. Warunki 
pracy i płacy wg za­
sad i norm uposaże­
nia w zakładach spo­
łecznych służby zdro­
wia. ^a-196

Piekarz cukiernik doświadczo­
ny szuka pracy. Zgłoszenia: 
Słowo Polskie. Wrocław „Cu- 
kiernik". 9b-71
Młoda, z maturą, maszynopisa­
nie. języki obce, praktyką biu. 
rową. szuka pracy. Oferty Głos 
Wielkopolski _nr 11186._____
Początkującą księgowa szuka 
posady. Oferty Głos Wielko­
polski, Rokossowskiego 16. 
nr_1681._____________ F1778
Księgowa z długoletnią prak­
tyką, znajomością przebitki, 
przyjmie posadę. Oferty. PAR 
Ratajczaka 7. dla 9,491. 
_____________________ P5653 
Handlowiec, księgowy - korę, 
spondent. 20 lat praktyki — 
przyjmie odpowiednie stano­
wisko. Olęrty: PAR. Rataj, 
czaka 7. dla 9.498.__ p5659
Samotna, lat 57. szuka posady 
w małym gospodarstwie dotno. 
wym. Of. Gł, Wlkp. nr 9a-200.
Ksiągowy-bilansista zmieni po­
sadę przyjmie prace popoiud. 
niowe. Of_G\_Wlkp. nr 11233. 
Inteligentna, samodzielna, star­
sza przyjmie posadę do wszel­
kich prac domowych. Oferty 
GłosWlkp. nr_11230._____
Byty kierownik Ekspozyt. PCH. 
miody, energiczny, średnie wy­
kształcenie. szuka odpowied. 
niej pracy. Oferty Głos Wiel. 
kopolski nr 11225. .
Szukam posługi. Oferta nr 
4860: Czytelnik. Daszyńskie­
go 48, k960
Studentka poszukuje pracy, 
najchętniej dorywczej. Oferty 
Glos Wielkop. Rokossowskie- 
go 16. nr 1673_______FI770
Farmacoutka pomocnica, dlu. 
goletnią praktyką, poszukuje 
posady Poznaniu. Oferty Głos 
Wielkopolski nr 11130. ,
Poszukuję posady w charakte­
rze kucharki internatu lub sto­
łówki w Poznaniu. Oferty Głos 

l Wielkopolski nr 11265.

Welony, suknie ślubne, naj­
modniejsze. wypożyczam we- 
lony upinam. Mickiewicza 28.

P5145
Kupię używane meble — «za- 
fy. łóżka, kuchnie — Maga, 
zyn Mebli Ignacy Ludkiewicz. 
Żydowska 6_________ 9a-166
Siewców fałszywych wieści, 
dotyczących mego zakładu fry­
zjerskiego ścigać będę sądow­
nie. Jan Kędzierski. Głogów 
mistrz fryzjerski. 9b-73

Sprzedaże
Łóżka metalowe dla dorosłych 
i dzieci. — Wytwórnia Łóżek 
C-arbary 2 (wejście z Bohate- 
rów). p4686
Materace wyścielane wykonu 
je „Rekorda" ol Kurzanoga 
(boczna Ratuszowe!) p5149
Maszyn biurowych — kupno 
sprzedaż naprawa Piotr Pie- 
przycki aleje Marcinkowskie 
go 28. skład naprzeciw pocz­
ty. Telefon 23 62 P5192
Materace z gwarantowaną wy 
ściełką i ramy sprężynowe. — 
Wrześniewicz Ratajczaka 7. 
Telefon 36 31.________ P5166
Obrabiarki do metalu < drze 
wa artyku:v techniczne sptze 
dale kupuje Krenz ol Wol 
nościll.___________ _ P5130
Meble różne wielki wybór ko 
rzystnie janiak Poznań Ry 
baki 6 w podwórzu p5255
Maszyny do pisania, liczenia 
zakup, sprzedaż. — Fotoma, 
Szkolna 11._______ p5299
Parcele własne Poznań-Antonl- 
nek, otoczone zieleńcami rów­
nież na spłaty, sprzedaje Czub­
kowa Libelta 10 tel. 21-74.

C1886
Akumulatory samochodowe 
motocyklowe sptzedaje. na 
prawia, ładuje, wysyła zali­
czeniem — .,Warta" obsługa 
akumulatorów Poznań Wiel­
kopolska 10, tel. 518 84.

9a-93

Redakcjat Poznań, ul. Dzlałyńslclcb 10. Telefony: 
redaktor naczelny 52909, zast „„„„
sekr. redakcji 50-662. dział miejski 80-232. nocny 
50-234 i 64-72.
Redaktor naczelny: Jan Zaglerski.
Administracja (prenumerata) Poznań, ul. Maras 
Rokossowskiego 16. tel. 6972. Konto PKO Po­
znań V-4499.
Biuro ogłoszeń: Poznań, ul. Wyspiańskiego w 
f ptr., tel. 64-75 i 62-70. Konto PKO Poznań <*99 
Wydawca: Spóldz. Wydawn.-Ośw. „Czytel 
ntk" Delegatura w Poznaniu. uL Wysplans te 
«o 10. tel 62-70.

Tapczany fotele-łóżka kana. 
py rozkładane ooleca Kopczyk 
Szkolna 2,___________ 9a 109
Meble komplety i pojedyncze 
sztuki poleca Ign. Sobczak, 
magazyn mebli. Dąbrowskie­
go 64 przy Wawrzyniaka.

9a-122
Adler Tryumph. dobrym stanie, 
nowy lakier, tanio sprzedam. 
Piaskowski. Pogodna 32.

F1753

Tłoczono: Wielkopolskie Zakłady Graficzne 
Przedsiębiorstwo Państwowe Wyodrębnione 
Zakład Główny w Poznaniu K—-306

Parcele! 1! Parcele!! 1 Parcele!!! 
1000 m’ Poznaniu. Najpięk­
niejsza dzielnica Cena 
250.000,— Płatna ratami 
.Union" RzeczypospoPtei 4.

• 11227

Samochód reklamówka. i*/i to­
ny. Opel, 6-cyl.. na chodzie, 
sprzedamy. Oferty Głos Wiel­
kopolski nr 11224.

Surowkęonśniowa 
sprzedane w każdej 

« ilości.
W. Dobak, Gen. Świer­
czewskiego 32. Tele­
fon 516-87. C2017

Motocykl z przyczepką. 500 
cm’. 60 000. Rynek śródecki 
nr 7/8. m. 1. 11205
Drzewo opałowe oddam w dro­
dze licytacji. Ul. św. Szcze­
pana 13. sobota, godz. 16—19.

11204
Radio Siemens, uniwersalne. 
7-lampowe. sprzedam. Kolejo. 
wa 8. m. 10. 11212
2 łóżka na sprzedaż. Poznań- 
ska_46/48._m. 4_____ 11217
Młode bernardyny. Ratajcza. 
ka lla m. 86. F1788
Radio 4-lampowę. prąd zmien­
ny. Ul, ŻupańskiJgo 6a. m. 23.

F1786
Sportkę dobrym stanie sptze. 
dam. Długa 7, m 14. 11251
Maszynę damską, gabinetową. 
„Singer", sprzedam. Kraszew­
skiego 13 m. 7. 11249
Motor elektryczny. 220 V. 5 
i 23 KM. do sprzedania. Ofer­
ty Głos Wlkp. Rokossowskie­
go 16. nr 168gt F17S1
Wózek dziecięc^Jautko) tanio. 
UL_Prusa 18. m. 10 _ p5664 
Dużą narożnikową kamienicę 
Poznaniu sprzedani okazyjnie 
w całości lub częściowo. — 
Oferty: PAR. Ratajczaka 7, 
dla 9,495. p566o
2 opony „Mlchelin". 16X50 
mało używane. Prądzyńskie. 
go 54. m. 3._____ k968
Setkę sprzedam. Kilińskiego 4. 
m. 5 (dzwonek prawej strony).

k967
Piec sta'opalny. Kilińskiego 15, 
m. 9. k9§6
BMW 600 cm’ R 66 sprzedam.
Poplińskich 10. m. 2. k965
Platforma ogumiona. 2*/t tony, 
używana „Wulkan", Grocho­
we Łąki 5. C2015
Pianino pierwszorzędnym sta­
nie tanio sprzedam. Koperni­
ka 6 m.J2._______ 11246
DKW 125 cm’ — Madalińskie. 
go 7, m. 26. 11244
Motocykl 200 cm* tanio sprze. 
dam. Jackowskiego 31 (barak).

11242
Przyczepką rowerowa ogumio­
na tanio sprzedam. 3 Maja 5. 
m 19. 11241
Polowczyk 3-mies. na sprze. 
daź. Lubrańskiego 5, m. 1. od 
17—19 11235
Maszyna biurowa ..Urania" o. 
kazyjnie. Grunwaldzka 20a 
m. 22. od 8—11. 11234
Posiadłość spadkowa Powidzu 
na sprzedaż dom. stalnia. sto­
doła. 5 morgów ziemi — 
1 200 000 zL Zgłoszenia: Ba. 
siński Powidz. Kościelna.

11228

Meble komplety oraz pojedyn. 
cze sztuki poleca Frąckowiak 
I Ska. Poznań, Kramarska 25a.

9a-180

Barak mieszkalny. Oferty z ce­
ną pod nr 4864: Czytelnik. Da­
szyńskiego 48._________k964
Kupię motor */t—1 KM. prąd 
stały. Dudziak. Szkolna 2.
____________________ 11243 
Kuplę domek lub parcelę Po. 
znaniu, okolicy Poznania. — 
Oferty Głos Wlkp. nr 11238.

Radlopogotowie, najtaniej, naj­
prędzej naprawia radioodbior­
niki. Zamiejscowym w 1 dniu. 
Skupuje lampy, elektrolity, 
głośniki seleny schematy, 
książki radiotechniczne. Po­
znań. Wielka 18. 9a-167

SZTANDARY 
chorągwie 

uarameula hościeine 
wykonuje jedyna facho­

wa na miejscu firma 

JÓZEF Ł0WIIBKI 
Poznań, Garbary 20 

Telefon 39-05 
telefon prywalny 501-66 

Dojazd tramw. z Dworca 
Głównego do St. Rynku 
oraz 6 i 8 do Garbar. — 
LICZNE UZNANIA ZA

PRACĘ p5/29

Cyrkle komplet, graphos. su­
wak, koce amerykańskie. Tyl­
ko okazyjnie. — Oferty Głos 
Wielkopolski nr 11232._____
Zegarki, budziki, mechanizmy 
bez kopert, biżuterię, porcela­
nę artystyczną srebrne wyro­
by kupuje, sprzedaje „Oka- 
zja‘‘ Dąbrowskiego 3_ p5684
Lodówkę elektryczną, domową, 
tylko dobry stan, kupię. Ofc--. 
ty pod .Lodówka" — Łódź, 
Piotrkowska 55. ..Prasa".

.9b-80

Piet, wilk syberyjski, podwó­
rzowy. rower wyścigowy, do 
sprzedania. Śródka Tomickie, 
go 1. m. 3.________ C2023
Oryginał Ohdner. kalkulacyjna. 
4 działania, sprzedam. Oferty 
n*- 1825: Czytelnik, Armii Czer- 
wonej 1._____________c2018
Tapczan tanio sprzedam. —
Sporna 1. ________p5675
Gryfona rasowego psa dużego 
sprzedam. — Mazowiecka 36. 
m, 4.________________p5677
Błam elki, nowy, sprzedam ta­
nio. Adres wskaże PAR. Ra- 
tajczaka 7. dia 9.523. p5679
Wilczki, szczeniaki rasowe — 
sprzedam tanio. Adres wskaże 
PAR Ratajczaka 7. dla 9,524.

P5680
Frak kompletny. Czarnieckie, 
go 14. m. 7 godz. 16—18

P5687
Maszynę do pisania, nowoczes­
ną. Wielkopolska 7. m. 3 (So- 
lacz).___________ p5626
Wózek glębokj (Konkon) sprze- 
dam. Skryta 15, m. 4. 11275
Motocykl DKW 350 cm’ sprze. 
dam. Potockiej 3._____ 1J277
Triumf 350 przyczepką. Ro­
kossowskiego 34. od 15—17.

F1758
Futro karakułowe, ładne, do­
brym stanie sprzedam tanio. 
Adres wskaże Glos Wlkp.. Ro. 
kossowskiego 16 nr 1698.

F1795

Kupna
Konie na rzeź kupuję. Odbiór 
samochodem Nowak Poznań 
Daszyńskiego 26 telef 21 10 
21-11 P5168
Kupię domek 1-rodzinny z o- 
gródkiem. Oferty Głos Wielko­
polski nr 11197. _____
Szmergel w proszku anody ni­
klowe. kupi — Chromometal, 
Ogrodowa 11._________p5649
Maszyny do pisania liczę 
nia powielacze kupuje Ko 
chanowicz Ska Plac Wolńpści 
13~obok 3 Maja 9a-52
Kauczuk kupuję. 27 Grudnia 
15 m. 12____________ 11157
Maszyny do pisania liczenia 
i powielania — kupuje skład 
maszyn Mielżyńskiego 18.

_________________p5600
Butle stalowo do gazów w wiel. 
kości 2—12 Itr. kupimy w 
każdej ilości. A. Glaser i Syn. 
Poznań. Ratajczaka 15 Tele­
fon 27-39. p5565

Gesarol 
każdą partię 

kupimy
WYTW. CHEM.

Poznań, Dominikań­
ska 7, p-4689

Handlowe
Przedstawicielstwo przyjmę
Branża obojętna. Własny samo, 
chóld. motocykl. Oferty: PAR. 
Poznań. Ratajczaka 7. dla 
9,512. p5671

Zamiana
Zamienię 4-pokojowe. łazienką, 
Sopot na podobne Poznań łub 
PuszczykÓwko, ewtl. dopłata. 
Oferty_G o$ Wlkp. nr 10097.
Zamienię 2 pokoje z kuchnią 
wspólną na 3 pokoje z kuch­
nią. Dopłacę. Oferty nr 4859: 
Czytelnik. Daszyńskiego 48.

k959
Zamienię mieszkanie l*/» po­
koju z używaniem, kuchni na 
podobne lub 2 pokoje. Kosiń­
skiego 26. m. 24____p5645
Dwupokojowe kuchnią, łazien. 
ką. śródmieściu, na pokój ku. 
chnią. Oferty; PAR Ratajcza­
ka 7. dla 9,481. p5643
Dwupokojowe kuchnią na po. 
dobne, okolica obojętna. Adres 
wskaże PAR Ratajczaka 7, 
dla 9,475.____________ P5637
Zamienię 2 pokoje centrum na 
1 dzielnicy willowej. Oferty: 
PAR Ratajczaka 7. dla 9,515.

P5672
jednopokojowe kuchnią zamie­
nię na podobne stróżostwem. 
Oferty: PAR. Ratajczaka 7, 
dla_9,506____________ P5665
Słoneczne 2'/» komfort na 
mniejsze samodzielne. Oferty 
Głos Wlkp. nr 11240.______
Zamienię 5- lub 3-pokojowe 
komfortowe. Sopot, na podob­
ne 2-pokojowe Poznań. Oferty. 
Czytelnik Sopot Rokossow- 
skiego. ,.Willa1'.______ 9b-78
Zamienię pokój z kuchnią na 
większe. Adres wskaże Głos 
Wielkop. Rokossowskiego 16. 
nr 1650._____________ F1747
Kolejowe. Jeżyce 2-pokojowe. 
na prywatne, ewtl. dopłacę. 
Oferty: PAR Ratajczaka 7.- 
dla 9,537.__________ p5689
1'/i pokoju kuchnia, słoneczne 
śródmieściu I piętro, stróżo. 
stwem na podobne bez. Adres 
wskaże Głos Wlkp. ftr 11259.
Pokój-z przynależnościamj przy 
Parku Wilsona zamienię na 1 
lub 2 pokoje z kuchnią ewtl. 
zwrot remontu Oferty G'os 
Wielkop.. Rokossowskiego 16. 
nr 1682. F1780

^Ceraty 

Plusze
Chodniki — Dywany 

Fw ,an'° kuP'łl w specjalnym 
magazynie materiałów 

tegU meblow. i dekoracyjnych 

Ig PR. PERTEK 
POZNAR

| Kraszewskiego 17
Tel.519-67 9.-133

Okulary 
molo-lotnicze 
ze szkłem nieroz- 
pryskujęcym się 

poleca

„Optyk"
Sp. z o. o.

Poznań, 27 Grudnia 7
9a-127 telefon 523-53

Studentka poizukuje pokoju. 
Oferty Głos Wlkp. nr 11278.Pieniądz

Poszukują 250 000 pożyczki na 
I hipotekę. Oferty Głos Wiel­
kopolski nr 9a-183,

Lokalu jasnego, parterowego, 
około 100 m!. nadającego się 
na ciche rzemiosło, w śród­
mieściu. Oferty: PAR. Rataj, 
czaka 7. dla 9,520. p5676
Pokoju umeblowanego centrum 
dia starszego, dobrze sytuo­
wanego pana. Oferty nr 1823: 
Czytelnik Czerwonej Armii 1.

C2016

Miody posiada gotówkę. Ocze­
kuje propozycji. SztzegółoWe 
oferty G-os Wlkp. nr 11268.
Przystąpią jako wspólnik(czka). 
Proszę o propozycję. Oferty.: 
PAR, Ratajczaka 7 dla 9,482

P5644 Starszy pan na stanowisku po­
szukuje pokoju utrzymaniem 
lub bez. Oferty nr 1819; Czy­
telnik, Czerwonej Armii 1

C2012

Wolne iokaie
Garaż do wydzierżawienia. — 
Langiewicza 5. p5688 Pokoju kuchnią lub 2 pokoi. 

Oferty nr 1818: Czytelnik, 
Czerwonej Armii 1. c2011
Pokoju umeblowanego szuka 
młode małżeństwo bezdzietne. 
Jeżyce śródmieście — Oferty 
Glos Wlkp. nr 11236.
Pokój meblowany potrzebny za­
raz. — Zgłoszenia: Poznańska 
Hurtownia Włókiennicza Po. 
znad. Stary Rynek 61 tele­
fon 37-28. 11198
Studentka A H. pokoju 1-oso- 
bowego. Oferty Glos Wielko, 
polski. Rokossowskiego 16, 
nr 1696. F1793
1 lub 2 pokoje kuchnią, ła­
zienką. dzierżawą z góry. ewtl. 
zwrócę remont. Oferty Głos 
Wielkop., Rokossowskiego 16. 
nr 1695. F1792

Pokó|' kuchnią z meblami przy 
Poznaniu. Oferty nr 4853: Czy. 
telnik. Daszyńskiego 48.

k953
Pokój umeblowany, wyłączony, 
centrum samotnej kulturalnej 
osobie. Adres wskaże PAR. Ra­
tajczaka 7, dla 9,517, p5674
Pokój komfortowy we willi 
(śródmieście) do wynajęcia. 
Oferty nr 1821: Czytelnik. 
Czerwonej Armii 1. c2014
Dwupokojowe wspólną kuchnią, 
łazienką służbowym, wyłączo­
ne. Telefon 503-63 po godzi, 
nie 19.00. C2013
Ubikacja w suterenie, umeblo. 
wana na składnicę lub war­
sztat. Wielkie Garbary 62. 
m. 2. c2OO5
Dwupokojowe komfortowe, no­
wa willa przy tramwaju. — 
2wrot remontu. Oferty Glos 
Wielkopolski nr 11214.

Pokój wyłączony zamieniana 
pokój z kuchnią lub zwrócą 
remont do 100 000, Oferty G os 
Wielkop. Rokossowskiego 16. 
nr 1693. F1791
Pustego pokoju poszukuje spo­
kojna. pracująca, osobne wej­
ście. Zapłaci 10 miesięcy z go. 
ry Oferty Głos Wlkp. Rokos­
sowskiego 16. nr 1692.

F1790

Pokój pusty wspólną kuchnią. 
Zwrot remontu Oferty: PAR. 
Ratajczaka 7. dla 9,541.

P5692

Szuka lokalu
2 bracia, studenci pracujący, 
szukają niekrępującego poko- 
ju. Oferty Głos Wlkp. nr d643.

Zguby

Zgubiono bucik dziecięcy ul. 
Fredry. Paderewskiego. Zna­
lazcę proszę o zwrot. Zamko. 
wa 3 m 3. c2021

Pokój kuchnią lub 2 pokoje. 
Zwrot remontu. — Oferty Głos 
Wielkopolski nr 11158.
Pokoju poszukuje student, za. 
płaci naturaliach. Oferty (Hos 
Wielkopolski nr 11190.

Zgubiono wymeldowanie mili­
cyjne. metrykę urodzenia na 
nazwisko Wanda Belter,

Pokoju poszukuje studentka 
zaraz. Of. Głos Wlkp. nr 11202

11250
Zgubiono zaświadczenie reje, 
stracji. wydane nrzez RKU Pi­
ła i świadectwo doirzaOści, 
wydane przez Państwowe Gi­
mnazjum i Liceum Koedukacyj. 
ne w Pile na nazwisko Jan 
Chełstowski. F1782
Zgubiłem portfel z dokumen­
tami osobistymi. Stanisław 
Przybyła. Komorowo, powiat
Wolsztyn 9b-75

Studentka kulturalna Doszuku­
je pokoju, dobrze zapłaci. — 
Oferty: Glos Wlkp. nr 11188,
Dwóch panów poszukuje wy­
godnego pokoju. Oferty Głos 
Wielkop.. Rokossowskiego 16. 
nr 1680 F1777
Dwóch inżynierów poszukuje 
pokoju umeblowanego, Oferty 
Głos Wielkop.. Rokossowskie­
go 16. nr 1676. F1773

Zgubiono kartę rejestracyjną 
RKU Gniezno. Edward Ciężki. 
Gniezno. Zielony Rynek 7.

9b-74Przyjezdny starszy pan poszu­
kuje pokoju umeblowanego 
śródmieściu. Oferty: PAR. Ra. 
tajczaka 7. dla 9,486. p5648
Pokoju nieumeblowanego spie. 
sznie czynsz według umowy. 
Oferty: PAR. Ratalczaka 7, 
dla 9.492 P5654
Student poszukuje pokoju na 
Łazarzu lub śródmieściu. — 
Oferty Glos Wlkp. nr 11221.

Zgubiono kartą rowerową, le. 
gitymację Och. Straży Pożar­
nej. książeczkę wojskową, wy­
dana RKU Wągrowiec na na­
zwisko Tadeusz Pachura No. 
wawieś Pałucka, pow -7nin.

, 9a-202

Rńfne
Gotuję na uroczystościach ro­
dzinnych. — Raczyńskich 11. 
m. 9. H231
Płaszcze męskie, ubrania, spo­
dnie czapki, poleca W. Woś, 
Stary Rynek 97.______ 9a-164
Wypożyczalnia ubrań, sukien 
ślubnych welonów Ciesielski. 
Paderewskjego_l.____  p5539
Oczka podciągamy (oczko 7). 
Haft i Plis Ratajczaka 11.

P5504

Małżeństwo (studenci) poszu­
kują pokoju. Cena obojętna. 
Oferty Głoś Wlkp. nr 11219.
Poszukuje pokoju. Zapłacę rok 
z góry. Oferty Głos Wlkp.. Ro. 
kossowskiego 16. nr 1690

F1787
Dwie licealistki poszukują po­
koju. Oferty (Uos Wielko.. Ro 
kossowskiego 16 nr 1686.

F1783
Student pracniący poszukuje 
pokoju zaraz. Ofertv: P.AR. Ra 
tajczaka 7. dla 9,510. p5669

warsztat naprawy maszyn biu. 
:owych Rohowski i Ska. Miel- 
żyńskiego 18 tel. 43 25.

p560|2 studenci poszukują dobrze 
umeblowanego pokoju okolicy 
leżyce. Łazarz Oferty: PAR 
Ratajczaka 7, dla 9.507.

P5666

Jesienne przeróbki i naprawy 
wszelkich trykotów oraz pod­
noszenie oczek w nylonach 
maszynowo przyjmuje firma 
„Trykot", Mylna 11. 9a-121

3-pokolowe kuchnią, łazienką 
non^żej 90 metr, powierzchni 
Misko tramwaiu za zwrotem 
remontu do 600000 poszukuję. 
Oferty Głos Wlkp.. Rokossow­
skiego 16. nr 1677. F1774

Wykroję na sezon jesienny 
sukien paszczy ubrań, ka. 
nadyjek i bolerek poleca Przy­
bylski. Poznań. M. Rokossow. 
skiego 86 10390



Festiwal filmówczechosłowackich || Opera - jubilatka |
Nowy sezon 1 949-50 w poznańskim Teatrze Wielkim

,,Milcząca barykada" z polską artystką Barbarą Drapiń- 
ską w głównej roli więźniarki z Oświęcimia, jest to film 
dramatyczny o powstaniu ludu pracującego Pragi, który 
porwał się przeciw hitlerowskim okupantom, by odciąć 
m odwrót przed nadciągającą Armią Czerwoną. Widz śle- 
Izi z zapartym oddechem budowę barykady na mostach 
Wełtawy pod ogniem niemieckich karabinów maszyno­
wych, zdobycie pociągu z amunicją i bronią oraz uwolnie­
nie transportu więźniów z Oświęcimia. Twórcą scenariu­
sza jest głośny dramaturg czeski Jan Drda, reżyserem Va- 

vra.

8 nowych filmów czeskich
NA POLSKICH EKRANACH

W dniach od 24 do 30 bn$ „Film Polski44 organizuje na 
terenie całego kraju festiwal filmów czechosłowackich.
W kinoteatrach wszystkich 
kin objazdowych wyświetla 
kie produkcji powojennej. W 
chosłowackich ujrzymy na 
dotychczas w Polsce nie w

Ponieważ zasadą festiwalu 
jest uprzystępnienie jak naj­
szerszym masom pracujących, 
obejrzenia najcelniejszych fil­
mów t— zostaną ponownie 
wprowadzone na ekrany takie 
filmy jak: „Syrena", „Ludzie 
bez skrzydeł", „Przeczucie", 
„Krakatit", „Tchórz", „Sępy", 
„Zawieja" „Szewc Mateusz", 
„Wieś na pograniczu", „Ostat­
ni Mohikanin", „Kariera", „Po­
wrót do domu", „Nikt nic nie

Festiwal filmów czeskich 
w Poznaniu

Festiwal filmów czeskich odbędzie się od dn. 24—30bm. 
w kinie „BAŁTYK" w Poznaniu w godzinach od 13.30, 
16.00, 18.30 i 21.00. *
Sobota 24 wrzesień:

„Milcząca Barykada" (historia antyhitlerowskiego pow­
stania w Pradze 1945 r.).

Niedziela 25 wrzesień:
„Sumienie" (film z życia ludzi wczorajszych).

Poniedziałek 26 wrzesień:
„Pan Nowak" (pełną humoru komedia aktualna).

Wtorek 27 wrzesień:
„Wilcze Doły'* (dzieje walki partyzanckiej).

Środa 28 wrzesień:
„Awantura na wsi” (film o współczesnej wsi czeskiej)

Czwartek 29 wrzesień:
„500 cm” (film z życia motocyklistów).

Piątek 30 wrzesień:
„Jan Rohacz z Dube" (film kolorowy — narodowa epo- 
pea historyczna).

ECHA

„tmw Je
Zasłużony na niwę sportowe] ZKS Kolejarz Gniezno obcho­

dzi} w ub. czwartek miłą uroczystość. Na nadzwyczajnym zebraniu 
— wieczornicy, przeplatane] występami zespołu orkiestry kolejowej, 
osobistymi wrażeniami z wyścigu „Dookoła Polski" podzielił się u- 
czestnik tej gigantycznej imprezy — członek sekcji kolarskiej klu­
bu, Pełczyński, akcentując szczególnie jej znaczenie w walce o pokó]

Serię życzeń zapoczątkowała 
5-letnia Jadzia Rogaczówna, 
wręczając uczestnikom wyści­
gu — Pełczyńskiemu i Butkie­
wiczowi wiązanki kwiatów. Po 
przemówieniu przedstawiciela 
Zarządu Miejskiego ob. Jurasz­
ka, red. K. Jaźwiecki wręczył 
uczestnikom wyścigu w imie­
niu redakcji „Głosu WielkopoJ- 
Bkiego" 1 „Czytelnika" upomin­
ki w postaci książek, wyraża­
jąc przy tej okazji nadzieję, 
że udział Gnieźnian w impre­
zie będzie bodźcem do dalszych 
wysiłków w dziedzinie upo­
wszechniania sportu.

Przedstawiciel okręgu ZKS 
Kolejarza ob. Rogacz wspo­
mniał o przyznaniu obu zawo­

miast, a także na ekranach 
ne będą filmy czechoslowac- 
czasie tygodnia filmów cze- 
ekranach 39 kin — 8 filmów 
yświetlanych.
wie", „Trójka trefl", „Dni zdra­
dy", „Żelazny dziadek", „Dia­
belska grań".

Festiwal filmów czecho­
słowackich będzie służył po­
głębieniu przyjaźni polsko- 
czechosłowackiej. Będzie on 
nowym kolejnym dowodem 
wciąż pogłębiającej się 
współpracy dwóch bratnich 
kinematografii.

dnikom upominku w postaci 
butów narciarskich, po czym 
praktyczne upominki, zakupio­
ne ze składek pracowników 
węzła gnieźnieńskiego wręczy­
li: prezes klubu — Szamborski 
łącznie z pięknymi dyplomami 
oraz przedstawiciel ZZK Sa­
kowski, a plakiety i puchar wi­
ceprezes PZKol i— Górkowski 
i przedstawiciel Żarz. Okr. 
PZKol. Paterski.

Na tej samej wieczornicy 
wręczono 22 turystkom i tury­
stom sekcji kolarskiej ZKS Ko­
lejarza dyplomy za udział w o- 
gólnopolskich zjazdach kolar­
skich W Piczu. Ostródzie i 
Warszawie (pr)

Poznański Teatr Wielki otworzy! sezon operowy 
1949/50 „Strasznym Dworem44 Stanisława Moniuszki. 
Spektakl ten byl jubileuszowym, ponieważ w roku bie­
żącym mija właśnie 30 lat od pamiętnej chwili inaugu­
racji Opery — po pierwszej wojnie światowej, 31 sier­
pnia 1919 roku na otwarcie teatru dano „Halkę44 Moniu­
szki. Rolę tytułową śpiewała Zacharska, Jontka — Be- 
dlewicz, Janusza — Wiśniewski. Epizodyczną rólkę gó­
rala — Drabik. Stolnika kreował Karol Urbanowicz. Je­
żeli ówczesnej dyrekcji opery udało się zebrać grupę 
zdolnych, młodych, pełnych zapału solistów śpiewaków, 
to zespoły orkiestrowy, chóralny, baletowy, nie przed­
stawiały się podobno zbyt okazale w tym Roku Pań­
skim 1919. Nie dziwmy się. Wszakże były to skromne 
początki istnienia pierwszej polskiej placówki opero­
wej w Poznaniu.

Gwiazdy artystyczne
Tlziś, po 30 latach, zainaugu­

rowano sezon w jakże od­
miennych warunkach, mając do 
dyspozycji ogromny aparat mu­
zyczny złożony z rutynowanych, 
doświadczonych artystów — z 
dyr. Walerianem Bierdiajewem 
na czele. Reżyseruje Karol Ur­
banowicz — jubilat, Stolnik z 
„Halki" 1919 roku, zasłużony 
dla poznańskiej sceny śpiewak. 
Wśród solistów widzimy na a- 
fiszu kilka gwiazd, błyszczą­
cych jasno na firmamencie pol­
skiej sztuki. Cieszymy się, że 
udało się dyrekcji zatrzymać 
Antoninę Kawecką (miała wy­
jechać do stolicy), jedną z naj­
zdolniejszych artystek opero­
wych młodego pokolenia, przy 
tym dobra aktorkę. Żałujemy, 
że opuściło Poznań kilka wy­
bitnie utalentowanych sił śpie­
waczych, których słuchaliśmy 
w ubiegłym sezonie. Będzie 
nam brakowało ślicznego głosu 
tenorowego Stanisława Roya 
(Radames, Don Jose, Kirkor). 
Franciszkę Denis—Słoniewską 
oglądać będziemy zdaje się 
tylko na występach gościnnych 
(niezapomniana Matka w „Go­
planie", Amneris w „Aidzie" 
itd.). Szkoda, że pozwala się 
rdzewieć wielkiemu talentowi 
operowemu Józefa Wolińskiego 
lub marnującej się po kawiar­
niach Zofii Fedyczkowskiej.

Za to usłyszymy wkrótce zna­
ną tu tylko z radia Barbarę Ko- 
strzewską (koloratura), tenora 
Domienieckiego, basa Majaka. 
Cała ta trójka artystów przyby­
ła ze Śląska, gdzie śpiewała 
stale w Operze bytomskiej. Ko- 
strzewska wystąpi po raz pier­
wszy w „Traviacie" Verdiego. 
Z kolei zapowiedziane są pre­
miery „Opowieści Hofmana" — 
Offenbacha, baletu „Pan Twar­
dowski" — Różyckiego, „Borys 
Godunow" — Mussorgskiego, 
„Otello” — Verdiego.

Opera bez operetki
Tl otknijmy problemu intere- 

sującego najszersze masy 
poznańczyków. Dlaczego Teatr 
Wielki nie daje wesołych ope­
retek? Owo rygorystyczne za­
rządzenie ma jednak wiele ra­
cji. Spektakle Lehara i Straus­
sa, wystawiane w Poznaniu w 
ostatnich latach, musiały bu­

dzić zrozumiałe zastrzeżenia. 
Jeśli jeszcze w „Zemście nieto­
perza" spotykamy się ze ślicz­
nymi i wartościowymi fragmen­
tami muzycznymi — to znów 
naiwny tekst pozostawia wiele 
do życzenia. Chybaby dokonać 
jakiejś nowej, inteligentnej 0- 
peracji libretta? Podobno Tu­
wim zrobił to w Warszawie — 
z powodzeniem. Ale Teatr Wiel­
ki wychodzi z założenia, że 
szkoda każdego grosza na ko­
sztowne kostiumy i dekoracje 
dla „Ewy” czy innej podkąsa- 
nej hrabiny „Maricy”, podczas 
gdy genialne dzieła znakomi­
tych mistrzów leżą od lat nie 
zrealizowane w kształt sceni­
czny.

Niewiadomski 
o Poznaniu

Ą nasza publiczność zdała 
już egzamin obywając się, 

dwa ostatnie sezony, bez ope­
retek — w poważnym gmachu, 
strzeżonym przez dwa lwy... 
Przeglądałem niedawno artykuł 
opublikowany w r. 1915 w „Ga­
zecie Muzycznej" (Lwów, nr 24) 
przez St. Niewiadomskiego, zna­
nego kompozytora pięknych 
pieśni i krytyka. Artykuł jest 
sprawozdaniem z otwarcia pier­
wszego polskiego sezonu ope­
rowego w Poznaniu. Oto refle­
ksja Niewiadomskiego, ktÓTy 
przybył wówczas do naszego 

miasta być może po raz pierw­
szy, o publiczności poznańskiej: 
„Mówią ogólnie, że muzykalna 
nie jest i doniosłości sztuki, a 
w szczególności muzyki, nie­
świadoma. Być może, ale w ta­
kim razie jeżeli w niej1 jakiś 
cień zamiłowania się wzbudzi, 
to da się podciągnąć, nauczyć 
i zacznie rozpoznawać, co u- 
twór sztuki daje jej dobrego...

Kilecki — Piechota 1:0; Gawli­
kowski — Arłamowski 0:1.

T ak przewidywano, Plater 
został szachowym mi­

strzem Polski, uzyskując 12,5 
pkt. na 16 możliwych. Tytuł wi­
cemistrza zdobył Tarnowski 
(Kraków) z 10,5 pkt. 3) Arła- 
mowski (Kr.) 10 pkt., 4) Dzię- 
ciołowski (Gliwice) 9,5 pkt., 5) 
Kołomecki (Olsztyn) 9 pkt. W 
ostatnim dniu uzyskano wyniki: 
Makarczyk —Dreszer 0,5:0,5;
Tarnowski — Balcerek 0,5—-0,5;

Kto, z kim, gdzie?
Sobota, 24 bm.

Godz. 14.30 —międzymiastowy 
mecz tenisowy Szczecin—Po­
znań na kortach przy stadionie.

Godz. 17 .r—. Spójnia—Admira 
o mistrzostwo kl. A na boisku 
Arena.

Godz. 19.30 — Stella (Gniezno) 
— Warta Ib — A-klasowy mecz 
bokserski w hali Ciężkiego 
Przemyślu.
Niedziela, 25 bm.

Godz. 9 — dalszy ciąg meczu 
tenisowego Szczecin — Poznań.

Godz. 9.30 — Admira — Polo­
nia (Główna) — półfinałowy 
mecz o mistrzostwo juniorów 
na boisku Arena.

Godz. ,11 — Stella (Gn) — 
Związkowiec (Poz.) — mecz ho­
keja na trawie o mistrz. Polski. 
Boisko przy stadionie.

Godz. 11 — Ogniwo Legia — 
Polonia (Poz.) — A-klasowy 
mecz piłkarski na boisku Are­
na.

Godz. 11.30 — Gwardia (Ka­
lisz) — Warta Ib, o mistrz. A- 
klasy na boisku przy ul. Rol­
nej.

Godz. li trójmecz motocy­
klowy nWużłu: L. K. M. (Lesz, 
no) — K. M. Rawicz — K. M. 
Ostrów, o mistrzostwo I Ligi 
Boisko K. F. — Droga Dębiń­
ska.

Godz. 16 — Polonia (Bytom) — 
Warta, mecz piłkarski o mi­
strzostwo Ligi Państwowej.

Godz. 20 — Stal (Poz.) — Spój­
nia (Poz.) mecz bokserski o mi­
strzostwo ki. A P.O.Z.B.

Niedziela, dnia 25 września 1949 r
8.25 Muzyka rozrywkowa; 9.00 Muzy­

ka organowa w wyk. Władysława Oćwie- 
ji; 9.30 Muzyka; 10.20 Audycja regio. 
nalna; 11.00 „Opowieść o Chopinie" 
Adama Czartkowskiego; 12.04 Poranek 
symfoniczny muzyki klasycznej; 13.15 
„Niedziela na wsi" pt. „Budujemy dro­
gi" — transmisja z Gostynia; 14.10 
„Sen Malgorzatki" — audycja słowno- 
muzyczna dla dzieci: 14 30 Koncert Pol. 
sklej Kapeli Ludowej pod dyr. Feliksa 
Dzierżanowskiego: 15.00 „Wisła swa­
tem". wodewil Ludwika Dmuszewskie- 
go; 16.20 „W rocznicę urodzin Dymitra 
Szostakowicza"; 17.00 Koncert rozryw­
kowy na odbudowę W-wy i Poznania. 
Wykonawcy: zespół instrumentalny pod 
dyr. Mieczysława Paszkieta. Barbara Sa. 
wieka (sopran). Józef Katin (tenor). Jó­
zef Przyda (tenor), Zofia Chwoyko-Ćhar. 
łampowicz (sopran) Marian Woźniczko 
(baryton), Leon Urban (ksylofon). Wład. 
Radny (akordion), Stanisław Strugarek 
(konferansjerka); 18.00 „Pan Tadeusz" 
Adama Mickiewicza; 18.20 Pieśni w wy­
konaniu Ewy Bandrowskiej-Turskiej (so­
pran); 18.40 „Melodie świata"; 19.00 
„Niefortunny konkurent", humoreska 
wg Bolesława Prusa; 19.35 „Z życia 
ZSRR"; 20.00 „Uśmiech i piosenka" — 
audycja rozrywkowa słowno-muzyczna; 
20.20 Koncert Orkiestry. Chóru i soli | 
stów Rozgłośni Krakowskiej; 21.40 Mu 
zyka taneczna w wyk. Orkiestry P. R . 
pod dyr. Jana Cajmera; 23.10 Muzyk- 
taneczna

I Życie muzyczne przez Niemców 
w Poznaniu tworzone, nie ogar­
niało społeczeństwa, polskiego 
i istniało jedynie dla Niemców. 
Nie można się zatym dziwić 
pewnym objawom nieświado­
mości na polu muzyki i trzeba je 
przyjmować z wyrozumiałością. 
Opowiadano o osobach, które 
na koncert pań Korolewicz i 
Ottarwowej (znakomite muzycz­
ki lwowskie — przyp. mój) w 
Poznaniu wybrały się w prze­
konaniu, że są to dwie atletki 
i zawodu doznanego przeboleć 
nie mogły ..

Tyle Niewiadomski w „Ga­
zecie Muzycznej". Sądzę, że 
Niewiadomski pisał uprzedzo­
ny, tylko powierzchownie zba­
dawszy nieznany sobie teren 
Wielkopolski. A może kultura 
muzyczna poznańczyków tak 
wysoko się podniosła od roku 
1919, że trudno nam w prze­
szłość uwierzyć? W każdym 
wypadku należy się cieszyć, że 
opinię Niewiadomskiego może­
my dzisiaj umieścić wśród „le- 

Igend o Grodzie Przemysława".
Kazimierz Nowowiejski

TVT ar ateński tournee polskich 
•L’-Ł lekkoatletów po Czecho­

słowacji zakończył się zawoda­
mi propagandowymi w Hradec 
Kra'love. Chłopcy nasi spisali 

się dobrze a 
Stawczyk i Kor- 
ban uzyskali 
zwycięstwa w 
świetnych cza­
sach. Stawczyk 
wygrał setkę 0- 
raz 200 m w 
pięknym stylu 
wzbudzając po-

klask widowni.
Ciekawsze wyniki’ 100 m — 

Stawczyk 10,7, 2) Simek 10,9; 
200 m — Stawczyk 21,9, 2) Si­
mek 22,7, 3) Mach — 22,8; 400 
m — Morawec 50,0, 2) Statkie- 
wicz 50,9; 800 m — Korban 
1.56,7, 2) Mrazek 1.57,7; 110 m 
płotki — Ogłoblin 15,9, 2) Skał- 
bania 16,5; sztafeta 4X100 m — 
Polska 43,1 (Kiszka, Ogłobin, 
Mach i Stawczyk), 2) C. S. R. 
43,8; kula — Adamczyk 14,42; 
oszczep — Kiessewetter 63.69; 
wzwyż — Brzozowska 1.80 m; 
w dal — Hoffmann 6.80. Adam­
czyk nie startował z powodu 
kontuzji.

( dańszczanln Rabenda usta-
nowi!,nowy rekord Polski 

juniorów w biegu na 300 m wy­
nikiem 36,4 sek.

VV7 towarzyskim meczu pił- 
karskim na odbudowę 

Warszawy, ŁKS — Włókniarz 
pokonał reprezentację Łodzi 
4:3. Zwycięskie bramki zdoby­
li: Łącz — 2 oraz Hogendorf i 
Baran po 1.

Q zachiści Spójni (Poznań) 
pokonali leszczyńskiego 

Kolejarza 9,5:1,5 pkt. Punkty 
dla Spójni zdobyli: Miasowicz, 
Frala, Radosz K. i N., Jądrzyk, 
Konieczny, Wierzejewski, Wel- 
ter i Gadomski po 1 oraz Ka- 
źmierski 0,5 pkt.

WT meczu piłkarskim o mi- 
™ strzostwo kl. B Związko­

wiec (Poznań) wygrał z Unią 
(Swarzędz) 3:0. Juniorzy Związ­
kowca zwyciężyli kolegów z 
Budowlanych 2:1.

(Poznań). Spotka- 
się o godz. 11 na 
stadionie — ulica

T^ecydujący mecz o tytule 
mistrza Polski w hokeju 

na trawie Tozegrają w niedzie­
lę drużyny: Stelli (Gniezno.) i 
Związkowca 
nie odbędzie 
boisku przy 
Maratońska.

f^zołowy pływak radziecki — 
Skrypczenko, ustanowił 

m
Skrypczenko,

nowy rekord ZSRR na 200 
st. mot. czasem 2.39,8.

Komunikat
Sekcja Pływacka Z. K.

,Stal” — Poznań. Zebranie ple- 
1 riarne odbędzie się dzisiaj, dnia 

24 września br. o godz. 18 w 
’ klubu przy ul. Da-

. .ń-liiego.

s.

śpiewaczka
ARTYSTKA y 
Opery Poznańskiej

Dyrekcjh Opery Poznańskiej 
zaangażowała na nowy sezon 
1949/50 czołową śpiewaczkę ko* 
loraturową — Barbarę Kostrzew* 
ską.

Ta wybitnie utalentowana 
śpiewaczka, która na scenie za* 
debiutowała dopiero w roku 
1937, w krótkim czasie stanęła 
w rzędzie polskich gwiazd śpie­
waczych. B. Kostrzewsika ukioń* 
czyła studia w Konserwatorium 
Krakowskim pod kierunkiem 
prof. Kniagina. Ponadto studio* 
wała ona we Lwowie u Włocha 
prof. Vinni. Po raz pierwszy 
wystąpiła B. Kostrzewsika w O- 
perze Warsza wskiejw „Carmen" 
Bizeta a już w roku 1938 zosta* 
ła znakomita artystka prima- 
donną Opery Warszawskiej. Od 
tej pory datują się sukcesy ar­
tystyczne B. Kostrzewskiej. Tuż 
przed wybuchem wojny zaan­
gażowano śpiewaczkę do filmu 
i powierzono jej tytułową rolę 
w realizowanym wówczas fil­
mie polskim „Kwiaciarka". Po 
wojnie B. Kostrzewsika wróciła 
na scenę. Wiekie sukcesy od­
niosła ona w Operze Śląskiej, 
gdlzie występowała m. in. rów­
nież w „Trayiacie" Veirdiego. 
Dwukrotnie występowała zna* 
komita śpiewaczka w Moraw­
skiej Ostravie, gdzie wzbudziła 
zachwyt publiczności czeskiej. 
Artystka dała w Czechosłowa­
cji również kilka koncertów in­
dywidualnych.

W dniu dzisiejszym wystąpi 
Barbara Kostrzewska w Operze 
Poznańskiej po raz pierwszy w 
nowym sezonie. Śpiewać ona 
będzie partię tytułową w ope­
rze Verdiego „Traviata", inau­
gurującej obecny sezon.

Co, gdzie ikiedy

1
1 W PoZIiailiu

TEATRY

WIELKI: sobota o godz. 19 
premiera opery Verdiego „Tra- 
viata". Dyryguje dyr. prof. 
Walerian Bierdiajew. Partię ty­
tułową śpiewa Barbara Ko­
strzewska, w roli ojca wystąpi 
J. S. Adamczewski, a w Toli 
Alfreda — A. Klonowski. Ba- 

Ilet w układzie E. Paplińskiego.
Niedziela — „Traviata".

POLSKI: dziś i codziennie o 
godż. 19,30 — „Klub kawale­
rów".

AKTORA i LALKI: sobota o 
godz. 18 — „Gęgorek" i »,Ble- 
dulka". Niedziela o godz. 11 i 
13 — „Poranek Artystyczny" 
na odbudowę Warszawy, o go­
dzinie 18 — „GęgOrek" i ,»B1O- 
dulka".

STUDIO T P. 2. (dawn. „Ka­
meralny") sobota — przedsta­
wienie dla wojska. Niedziela 
o godz. 17 4 19,30 — „Jubile­
usz" Czechowa i »,Szandor Ko- 
wacz" T. Jeża.

KINA
APOLLO: — ,'Potępieńcy" o 

godz, 15,30, 18 i 20,30; BAŁTYK 
„Milcząca barykada" o godz. 
13,30, 16, 18,30 i 21; jutro — 
„Sumienie"; MUZA — ',Tra- 

1 uiczny pościg" o godzinie 16 
18 i 20; RIALTO „Gdzieś w 
Europie o godzinie 16, 18 i 20;

1 WARTA — Cztery serca" o 
! godzinie 16 18 i 20. AKTU- 
IALNOSCI nr 39 - o <rodz. 10 

11, 12 i 13.

Cyrk nr 2 (ul. Ratajczaka) 
codziennie przedstawienia o 
godz. 19,30 w soboty o godz. 
15,30 i 19,30 w niedzielę o 
godz. 11,45, 15,30 i 19,30.

T ekkoatleci Francji pokona-
li w Oslo reprezentację 

Norwegii 62::45 pkt. Ciekawsze 
wyniki: 200 m — Bally (Fran­

cja) — 22:2; 800
m — Clare 
(Francja) 1:55,4; 
400 m p. pł. — 
Thureau (Fran­
cja) — 53,1;
5.000 m — Ver- 
nier (Francja) —* 
14:52,2; skok o
tyczce — Kaas 

(Norwegia) — 4 m; oszczep — 
Maeklum (Norwegia) — 60,31 
m; skok w dal — Heinrich 
(Francja) — 6,96 m; młot — 
Strandlie (Norwegia) — 53,92 
m; sztafeta 4X400 m — Fran­
cja 3'18,8.


